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Polscy siatkarze 
na ósmym miejscu

W pierwszym meczu finału 
„B” (o miejsca 5 — B) mistrzostw 
świata w siatkówce, mężczyzn, re 
prezentacja Polski przegrała z 
Brazylią 0:3 (11:15, 12:15, 7:15).

Było to jedno z najsłabszych 
spotkań, jakie rozegrali Polacy w 
ostatnich latach. Podobnie, jak w 
przegranych meczach z Kubą i 
Koreą Płd. bardzo słabo spisywa­
li się w bloku. Bardzo mało ata­
kowanych przez przeciwnika pi­
łek zostało wybronionych w po­
lu. Nie najlepiej spisywali się 
także reprezentanci Polski w ata 
ku. Pomimo licznych zmian, Po­
lakom nie udało się nawiązać wal 
ki z żywiołowo i ofiarnie grają 
cymi Brazylijczykami Ich silnym 
punktem była gra w obronie.

W meczu o 7—8 miejsce mis­
trzostw świata w siatkówce repre 
zentacja Polski przegrała z zespo­
łem ChRL 2:3 (15:12, 13:15, 15:11 
13:15, 13:15). Polacy zajęli ostatecz 
nie w mistrzostwach 8 miejsce, 
najgorsze w historii swych wystę 
pów na tej imprezie.

W finale mistrzostw spotkają 
się drużyny ZSRR i Włoch. ZSRR 
pokonał w półfinale Koreę Po­
łudniową 3:0 (15:5, 15:3, 15:9), a
Włochy zwyciężyły Kubę 3:1 
(15:17, 15:11, 16:14, 15:12). (PAP)

Ciężarowcy
odlecieli na MS

W niedzielę odleciała na mi­
strzostwa świata do Gettysburga 
(USA) reprezentacja Polski w pod 
noszeniu ciężarów. Zespół odleciał 
w zapowiedzianym składzie: Ste­
fan Leletko i Tadeusz Golik (w. 
musza), Marek Seweryn i Ta­
deusz Dembończyk (w. kogucia), 
Marek Sachmaciński i Grzegorz 
Cziura (w. piórkowa), Zbigniew 
Kaczmarek (w. lekka), Paweł 
Kabczewski (w. półciężka), Paweł 
Korusiewicz (w. lekkociężka) oraz 
Tadeusz Rutkowski (w. ciężka). 
Trenerami ekipy są Klemens Ro- 
guski i Jan Bochenek. (PAP)

5:3 w meczu
Kar pcw — Korcznoj

28 partia szachowego meczu o 
mistrzostwo świata A. Karpow — 
W Korcznoj, zakończyła się zwy 
cięstwem pretendenta W. Korcz 
r.oja. W meczu prowadza Karpow 
5:3. (PAP)

Niespodziewana
porażka B. Borga
Podczas turnieju w San Fran­

cisco doszło do dużej niespodzian 
ki. Rozstawiony z numerem 1 
Bjoeirn Borg przegra! w trzeciej 
rundzie z Andrew Pattisunem 
5:7, 6:2, 4:6. (PAP)

Los Angeles 
zorganizuje

olimpiadę w 1984 r.
Letnie Igrzyska Olimpijskie w 

1884 roku odbędą się w Los An­
geles. Kolejna przeszkoda for­
malna została wreszcie pokona- 
r.a Mer miasta Tom Bradley o- 
tizymał telegram z MKOl. infor 
mujący, iż Międzynarodowy Ko­
mitet Olimpijski nie żąda żad­
nych gwarancji finansowych od 
miasta w związku z organizacją 
olimpiady.

Odpowiedzialność przejmują ko­
mitet olimpijski USA oraz komi­
tet organizacyjny olimpiady. T. 
Bradley wyraził nadzieję, iż igzcy 
ska w 1984 roku w Los Angole- 
zakończą się sukcesem organiza­
cyjnym. (PAP)
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Z prac Prezydium Rządu
Jak informuje rzecznik praso 

wy rządu — 29 września br. 
Prezydium Rządu wysłuchało 
informacji o urzebiegu i wyni­
kach rozmów polsko-bułgar­
skich prowadzonych w Warsza 
wie w dniach 11 i 12 września 
bież, roku pod przewodnictwem 
oremierpw Piotra Jaroszewi­
cza i Stańko Todorowa.

Prezydium Rządu stwierdzi­
ło, że przyjacielska robocza 
wizyta w Polsce członka Biura 
Politycznego KC BPK, przewód 
niczącego Rady Ministrów LRB 
oraz przeprowadzone w jej to 
ku rozmowy i podpisane do­
kumenty mają istotne znacze­
nie dla dalszego zacieśnienia 
tradycyjnie przyjaznych sto­
sunków i wszechstronnej współ 
oracy między Polska i Buł­
garia. Współoraca ta przyczy­
nia się do osiągania postępu w 
• oołeczno-gosnodarczym rozwo 
i u obu kra jów. Rozmowv i po 
wzięte w ich toku ustalenia 
precyzują węzłowe kierunki o 
•az przedsięwzięcia zmierzają­
ce do noszerzenia i pogłębie- 
pia współpracy gospodarczej, 
handlowej i kulturalnej pomię 
dzy obu krajami i narodami. 
Przeprowadzone rozmowy i ich 
rezultaty stanowią również 
ważki wkład w umacnianie 
jedności i zwartości całej wspó! 
noty państw socjalistycznych. 
Prezydium Rządu z zadowolę 
niem aprobowało wyniki roz­
mów.

Prezydium Rządu rozpatrzy 
ło informację o stanie realiza­
cji wytvcznvch Biura Politycz 
nego KC PZPR, Prezydium 
Rządu i Prezydium CR Z Z w 
sprawie poprawy warunków

Bada Bezpieczeństwa 
zatwierdziła plan 

operacji ONZ w Namibii
29 września Rada Bezpie­

czeństwa zatwierdziła przygo­
towany przez sekretarza.gene 
ralnego ONZ plan w sprawie 
cywilnej i wojskowej operacji 
Narodów Zjednoczonych w 
Namibii. Celem tej operacji ma 
być utorowanie drogi do wy­
borów i ogłoszenia niepodległo 
ści tego terytorium, znajdują 
cego się pod okupacją RPA

Za przyjęciem tego pro­
gramu opowiedziało się 12 
państw, ZSRR i Czechosłowa­
cja wstrzymały się od głosu, 
a Chiny nie brały udziału w 
głosowaniu. (PAP)

W Białym Domu

Spotkanie J. Carter - A. Gromyko
Członek Biura Politycznego 

KC KPZR, minister spraw za 
granicznych ZSRR, Andriej 
Gromyko spotkał się 30 wrześ 
nia br. w Białym Domu z pre 
zydentem USA, Jimmy Car­
terem. W czasie spotkania do­
konano wymiany poglądów na 
temat obecnego stanu stosun­
ków radziecko-amerykańskich. 
Obie strony opowiedziały się za 
poprawą stosunków pomiędzy 
ZSRR i USA oraz ich kon­
struktywnym i stabilnym roz 
wojem.

Szczególną uwagę zwrócono 
na sprawy dotyczące ograni­
czenia strategicznych zbrojeń 
ofensywnych. W związku z 
tym rozpatrzono pozostające 
nadal do uzgodnienia kwestie. 
Jak pisze Agencja TASS, 
była to pożyteczna wymiana po 
glądów. Obie strony przedsta­

pracy oraz zakładowej dzia­
łalności socjalnej i bytowej.

Stwierdzono, iż w wyniku 
zwiększonych nakładów pań­
stwa, praca staje się z roku 
na rok bezpieczniejsza, bar­
dziej higieniczna i mniej u- 
ciążliwa. W roku 1977 ograni­
czono lub zlikwidowano zagro 
żenią wypadkowe na wielu sta 
nowiskach przy obsłudze ma­
szyn i urządzeń technicznych, 
a także w transporcie, przy 
pracach na wysokościach i in­
nych, ograniczono działanie su 
bstancji szkodliwych, pyłów 
przemysłowych, hałasu i wi­
bracji. W roku 1977 liczba wy 
padków przy prący zmniejszy­
ła się o 5.9 proc., a w I pół­
roczu 1978 r. — o dalsze 4,9 
proc, w stosunku do analogicz 
nych okresów roku poprzednie 
go. Stało się to możliwe dzięki 
zaangażowaniu aktvwu soo- 
łecznego i związków zawodo­
wych w realizacje zadań bhp, 
zwłaszcza zaś dzięki większe­
mu zainteresowaniu konferen­
cji samorządów robotniczych 
warunkami pracy załóg. Le­
piej też wykorzystuje się wy­
niki orać i pomoc olacówek na 
ukowo-bad awcz vch.

Z kolei zakładowa działal­
ność socjalno-bytowa w coraz 
większym stopniu przyczynia 
się do poprawy warunków ży­
cia pracowników i ich rodzin. 
Stałemu rozszerzaniu ulegają 
takie świadczenia socjalne za­
kładów pracy jak: wczasy, or­
ganizacja wypoczynku w dni 
wolne od pracy, kolonie, obo­
zy oraz zimowiska dla dzieci 
i młodzieży, a także usługi kul 
turalno-oświatowe. sportowe i 
turystyczne. Ze zwiększonej

4 października pogrzeb Jana Pawła I 
14 października początek konklawe

W środę, 4 października od 
będzie się pogrzeb papieża 
Jana Pawła I. W sobotę, 14 
października rozpocznie się 
konklawe, na którym kardy- 
nałowie-elektorzy dokonają 
wyboru nowego oapieża. Oto 
najważniejsze decyzje pierw­
szej Kongregacji Ogólnej kar 
dynałów, która zebrała się w 
sobotę. 30 września w Watyka 
me. Jak wiadomo, w okresie 
między śmiercią papieża a wy 
borem nowej głowv Kościoła 
katolickiego władze w Koście 
le przejmuje kolegium kardy 
nalskie.

wiły niektóre nowe racje w 
celu znalezienia możliwych do 
przyjęcia rozwiązań omawia­
nych problemów. Wyrażono 
obopólny zamiar doprowadze­
nia do końca prac nad przy­
gotowaniem porozumienia w 
sprawie ograniczenia strategicz 
nych zbrojeń ofensywnych. Po 
stanowiono kontynuować roz- 
mowy w konkretnych spra­
wach. dotyczących tego poro­
zumienia.

Na spotkaniu rozpatrzono 
także niektóre inne kwestie o- 
graniczenia zbrojeń, w tym 
również dotyczące rozmów na 
temat redukcji sił zbrojnych i 
zbrojeń w Europie środkowej 
oraz całkowitego zaprzesta­
nia prób z bronią jądrową 
Poruszono również niektóre 
problemy międzynarodowe.

• PAP 

pomocy korzystają młode mał­
żeństwa. Rozwijana jest dzia­
łalność socjalna na rzecz eme­
rytów i rencistów.

W roku bieżącym odpis na za 
kładowy fundusz socjalny o- 
siągnie kwotę 13,5 mld zł, gdy 
w roku 1977 wyniósł 13,1 mld 
zł. Prezydium Rządu stwierdzi 
ło, że te wzrastające środki da 
ją zakładom pracy możliwość 
osiągnięcia dalszego postępu w 
zaspokajaniu socjalnych i by­
towych potrzeb oracowników i 
ich rodzin. Chodzi jednak o to, 
aby środki te wykorzystać w 
sposób planowy — Dozwalają­
cy na zaspokojenie najważniej 
szych potrzeb.

Zalecono wzmożenie działań 
na rzecz polepszenia warun­
ków pracy załóg, w tym wa­
runków bh-o Za istotne uzna­
no usprawnienie szkolenia pra 
cewników zakładów pracy w 
dziedzinie bhp oraz dalsze do- 
skonalenie nauczania bhp i er­
gonomii w szkołach wyższych 
i zawodowych. Duże znaczenie 
ma też doskonalenie z punktu 
widzenia bhp projektowania o 
biektów. maszyn i urządzeń.

W kolejnym punkcie obrad 
-Prezydium Rządu rozpatrzyło 
problemy dalszego rozwoju u- 
sług bytowych na wsi oraz han 
dlu wiejskiego. Stwierdzono, iż 
pomimo postępu, czego wyra­
zem jest m. in. przyrost pla­
cówek usługowych, rozszerze­
nie zakresu usług oraz popra­
wa ich jakości i terminowości 
— podaż usług na rynku wiej­
skim jest nadal n iewys tarcza - 
jąca. Zalecono wojewodom, a 
także ogniwom gospodarczym

Dokończenie na str. 2

W sobotę od rana na placu 
Św. Piotra gromadziły się tłu 
mv wiernych, oddając ostatni 
hołd zmarłemu papieżowi, któ 
rego zwłoki wystawiono w Sa 
Ii Klementyńskiej Pałacu Wa 
tykańskiego. O godzinie 18 na 
stąpiło uroczyste przeniesienie 
zwłok do Bazyliki Św. Piotra.

Z całego świata napływają 
depesze kondolencyjne na 
ręce kardvnała-kamerlinga 
Jeana Villot. Wśród nich depa 
sza od Leonida Breżniewa.

PAP

I krótko + krótko + krótko + krótko + krótko |
|_________ ,______ ~ ______________ s

Odsłonięcie pomnika
30 ubm. podczas uroczystej ma­

nifestacji społeczeństwa z okazji 
35 rocznicy ludowego Wojska Pol 
skiego odsłonięto w Wyszkowie 
(woj. ostrołęckie) pomnik chwały 
żołnierzy polskich 1 radzieckich. 
Autorem pomnika jest Roman 
Młyniec. W uroczystości uczestni­
czyli przedstawiciele obwodu 
chmielnickiego Radzieckiej Ukrai­
ny, z którym woj. ostrołęckie u- 
trzymuje przyjacielskie kontakty.

Przemówienie N. Ceausescu
W Komitecie Centralnym RPK 

w Bukareszcie odbyło się po­
siedzenie robocze z udzia­
łem pierwszych sekretarzy komite 
tów wojewódzkich RPK, mini- 
stiów i przedstawicieli ‘ kie­
rownictw innych centralnych 
organów państwowych, do któ 
rych przemówienie wygłosił 
sekretarz generalny RPK, prezy­
dent SRR, Nlcolae Ceausescu. 
Szczegółowo omówił on zadania wy

Skansen zabytkowego budownictwa mazurskiego i warmińskiego 
w Olsztynie jest ciągle odwiedzany przez liczne wycieczki. Atrak­
cją dla przyjezdnych są m- in. oryginalne wiatraki, warmińska 

kuźnia i stara cerkiewka.
CAF fot. — Moroz

RSP Nowa Wieś otrzymała 
imię Stanisława Walendowskiego
W minioną sobotę laureat 

konkursu „Na wsi działanie — 
Medal za inicjatywę”, zorga­
nizowanego przez redakcje 
„GŁOSU WIELKOPOLSKIE­
GO” i „GAZETY ZACHOD­
NIEJ” — Rolnicza Spółdziel­
nia Produkcyjna Nowa Wieś 
w województwie kaliskim o- 
trzymała imię znanego działa­
cza partyjnego, młodzieżowe- 

| go i spółdzielczego, Stanisława 
। Walendowskiego, który przez 
: wiele lat kierował Wojewódz 
kim Związkiem Rolniczych 
Spółdzielni Produkcyjnych w 

. Poznaniu.
W obecności przedstawicieli 

władz politycznych i admini­
stracyjnych województwa ka­
liskiego: sekretarza KW PZPR 
— Marii Król i wojewody 
Zbigniewa Chodyły, rodziny 
zmarłego działacza: wdowy 
po nim — Karoliny Walendow 
skiej, synów Dariusza i Ry­
szarda, sióstr i braci, licznie 
zgromadzonych spółdzielców, 
działaczy z województwa ka­
liskiego i poznańskiego, doko­
nano odsłonięcia tablicy pa­
miątkowej. Na obelisku wid­
nieje napis: „W 35 rocznicę 
powstania ZWM i 30 rocznicę 
ZMP nadano RSP Nowa Wieś 
imię Stanisława Walendow­
skiego”.

Przemawiający podczas uro 
czystości przewodniczący Wo­
jewódzkiej Rady Federacji So 
cjalistycznych Związków Mło­
dzieży Polskiej w Kaliszu —

VII Warszawska Jesień Poezji 
dobiegła końca

Dobiegła końca VII War­
szawska Jesień Poezji, jedna 
z ważniejszych imprez litera­
ckich naszego kraju. Podczas 
sześciu dni festiwalu odbyło 
sie około stu imprez — w tym

nikające z realizacji planu na rok 
bieżący i na rok przyszły, poświę 
cając wiele uwagi działalności in­
westycyjnej.

„Dni Polskie”
W Berlinie Zachodnim otwarto 

„Dni Polskie”, zorganizowane 
przez miejscową „Akademię Ewan 
gelicką”, „Aktion Suehnezeichen/ 
Friedenstdicnste” (Akcja Pokuty/ 
Służba Pokoju), „Begegnung mit 
Polen — Gesellschaft zur Foer- 
derung Deutschpclnischer Bezie- 
hungen” (Spotkanie z Polską — 
Towarzystwo Popierania Stosun­
ków Polsko-Niemieckich) oraz 14 
parafii ewangelickich przy popar 
ciu Misji Wojskowej PRL w Ber­
linie Zachodnim i PA „Interpress”. 
Uroczystego otwarcia „Dni” doko 
nał biskup Kościoła Ewangelickie­
go w Berlinie Zachodnim, Martin 
Kruse.

Walki w Bejrucie
W niedzielę rano między oddzia 

łami syryjskimi, wchodzącymi w 

Andrzej Spychalski podkreślił 
zasługi Stanisława Walendow­
skiego w rozwoju ruchu spół­
dzielczego w Wielkopolsce i 
kraju, jego żarliwość i ofiar­
ność komunisty, syna Ziemi 
Kaliskiej, który dla społecz­
ności wiejskiej poświęcił swo­
je życie.

Kolektywowi z Nowej Wsi, 
obchodzącemu dziesięciolecie 
.powstania spółdzielni, założo­
nej z inicjatywy S. Walendow 
skiego, delegacją Fabryki Sa­
mochodów Rolniczych z Po­
znania przekazała ufundowa­
ny przez załogę sztandar imię 
nia zmarłego działacza. Prze­
wodniczący RSP Nowa Wieś 
— Włodzimierz Lehman przed 
stawił rozwój spółdzielni, jej 
wyniki gospodarcze i socjalne. 
W minioną sobotę oddano do 
użytku piękny obiekt socjalny 
z. restauracją i kawiarnią, a 
buduje się także przedszkole. 
Składająca gratulacje miej­
scowym spółdzielcom sekre­
tarz KW PZPR podkreśliła, że 
spółdzielnia należy do przodu­
jących w województwie kalis 
kim. Wyrazem uznania władz 
było przyznanie kilkudziesię­
ciu odznaczeń państwowych, 
odznak młodzieżowych, związ 
kowych i regionalnych.

Właśnie temu wzorowemu 
kolektywowi przypadł nasz 
„Medal za inicjatywę”, wrę­
czony jej przedstawicielom 
w imieniu dwóch redakcji po 
znańskich dzienników, (emp) 

ponad osiemdziesiąt spotkań 
polskich i zagranicznych poe­
tów z miłośnikami poezji — 
na terenie stolicy, woj. sto­
łecznego i kilku pobliskich wo 
jewództw. (PAP)

skład Arabskiego Korpusu Bezpie 
czeństwa, a siłami prawicy libań 
skiej i doszło ponownie do wymia­
ny o^nia. W czasie sobotnich walk 
uznanych za najgwałtowniejsze od 
czasu zakończenie wojny domo­
wej w Libanie, zginęło w tym 
mieście co najmniej 200 osób. 
Szpitale Bejrutu nie są w stanie 
pomieścić W’szystkjch rannych.

Sprzeciw Syrii
Rząd Syrii odrzuca wysuniętą 

przez Stany Zjednoczone propozy 
cję zorganizowania międzynaro­
dowej konferencji w sprawie Li­
banu. Z propozycją taką wystą­
pił niedawno prezydent USA, Jim 
my Carter.

Powódź w Indiach
W Indiach według ostatnich do 

niesień, w wyniku nowej, drugiej 
w tym miesiącu, katastrofalnej 
powodzi w Bcngalu Zachodnim zgi 
nęło prawdopodobnie co najmniej 
500 osób.
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Kto przeżył wojnę, wie 
najlepiej, że nie ma 

dla ludzi nic ważniejszego 
ponad pokój. Nic też dziw 
nego, iż za najważniejsze z 
praw człowieka uznaje się 
prawo do życia w pokoju.

My, Polacy, należymy do 
tych narodów, które — po 
mne własnych doświadczeń 
— ze szczególną troską od­
noszą się do wszystkiego, co 
służy lub przeszkadza utrwa 
leniu pokoju. Najświeższym 
przykładem jest opubliko­
wana w sobotę deklaracja 
„O wychowaniu społeczeń­
stw w duchu pokoju” — pro 
jekt, z którym wystąpiła de 
legacja polska w Organiza­
cji Narodów Zjednoczonych, 
zwracając się do jej sekre­
tarza generalnego o rozpo­
wszechnienie tej propozycji 
jako oficjalnego dokumentu 
ONZ.

Z doświadczenia wiemy, 
że pokojowi zagrażają nie 
tylko zbrojenia. Skutecz­
nie zatruwać współżycie 
międzynarodowe potrafią 
też nienawiści, uprzedzenia, 
krzewienie kultu przemo­
cy, sprzeciwianie się pra­
wom narodów do ich suwe 
renności, a państw — do 
nienaruszalności ich granic. 
Faszyzm, kolonializm, ra­
sizm, apartheid, to dzisiaj, 
niestety, nie tylko pojęcia 
teoretyczne, podręcznikowe, 
lecz realne groźby.

Polska deklaracja jest tak 
pomyślana, by uświadomić 
narodom i rządom koniecz­
ność eliminowania z wycho 
wania rodzinnego i szkol­
nego. z życia publicznego — 
wszystkiego, co przeciwne 
jest zasadom pokojowego 
współżycia.

Gdy chodzi o sprawy po 
koju — nasz kraj zawsze 
występuje z inicjatywami 
odbijającymi się w świecie 
szerokim echem. Jak w 1957 
roku, kiedy wystąpiliśmy z 
projektem utworzenia w Eu 
ropie strefy bezatomowej. 
Jak w 1964 roku, kiedy 
zgłosiliśmy koncepcję zwo­
łania ogólnoeuropejskiej 
konferencji bezpieczeństwa. 
Tak samo teraz, zgłaszając 
projekt deklaracji, która ma 
służyć wychowaniu dla po­
koju.

TK

Pogrzeb Jana Parandowskiego
W Alei Zasłużonych na 

Cmentarzu Powązkowskim w 
Warszawie odbył się 30 wrze­
śnia pogrzeb Jana Parandow­
skiego, wybitnego prozaika i 
eseisty, tłumacza literatury kia 
sycznej. W kondukcie żałob­
nym, obok najbliższej rodziny 
kroczyli koledzy — pisarze,

Zmarł rektor AR w Poznaniu 
profesor Jerzy Zwoliński

W’ sobotę, 30 października 
w Poznaniu zmarł nagle 
prof. dr hab. Jerzy Zwoliń­
ski — rektor Akademii Rol­
niczej.

Jerzy Zwoliński urodził się 
w .1921 r. w Zakopanem. Jego 
dorobek naukowy zawarty 
jest w ponad stu opracowa­
niach. Otrzymał on czterokrot 
nie przyznane mu przez 
ministra nauki, szkolnictwa 
wyższego i techniki nagrody 
pierwszego stopnia i listy gra 
tulacvjne od I sekretarza KC 
PZPR za osiągnięcia w pracy 
naukowej, badawczej. dvdak- 
tycznej i organizacyjnej. 
Współpracował z krajowymi i 
zagranicznymi towarzystwa­
mi naukowymi. W Akademii 
Rolniczej kierował ostatnio Za 
kładem Hodowli Koni Insty­
tutu Hodowli i Technologii 
Produkcji Zwierzęcej, ooprzed 
nio zaś był dyrektorem tego 
instytutu oraz dziekanem Wv

Przemówienia ministrów NRD, USA i Chin

Kolejny dzień debaty 
Zgromadzenia Ogólnego NZ

Przy udziale 2400 turystów

Śrem gospodarzem 
XXVII Rajdu Przyjaźni

29 bm. flagi ONZ zostały 
spuszczone do połowy masz­
tów, a Zgromadzenie Ogólne 
NZ minuta ciszy uczciło pa­
mięć zmarłego nagle papieża 
Jana Pawła I.

W piątek XXXIII Sesja Zgro 
madzenia Ogólnego NZ kon­
tynuowała debatę generalną. 
Przemawiał minister spraw 
zagranicznych NRD, Oskar 
Fischer. Podkreślił on zna­
czenie pozytywnego oddziały­
wania Aktu Końcowego Kon­
ferencji w Helsinkach na ca­
łokształt sytuacji w Europie, 
stwierdzając, że NRD jest go 
Iowa do rozwijania współpra 
cv ze wszystkimi państwami, 
które nie zamierzają dokony­

Z prac Prezydium Rządu
Dokończenie ze str. 1 

i spółdzielczym organizującym 
usługi, lepsze wykorzystywanie 
istniejących możliwości bezin­
westycyjnego rozwoju sieci 
placówek usługowych. Wska­
zane jest również zwiększenie 
nakładów inwestycyjnych na o 
biekty usługowe w gminach. 
Wielka w tej mierze rolę do 
spełnienia mają spółdzielczość 
rolnicza „Samopomoc Chłop­
ska” i rzemiosło.

Oceniając działalność hand­
lu wiejskiego Prezydium Rzą­
du stwierdziło, iż realizuje on 
poważne zadania społeczno-eko 
nomiczne oraz uznało, że istnie 
je potrzeba dalszego rozwoju 
i unowocześnienia sieci han­
dlowej i lepszego wykorzvsta- 
nia środków przyznanych na 
ten cel. Należy nadal, zwłasz­
cza w handlu artykułami spo­
żywczymi, wprowadzać svstem 
ajencyjny. Handel wiejski po­
winien szybciej rozwijać no­
woczesną sieć detaliczną i ma 
gazynową, usprawniać zaopa­
trzenie rvnku w poszukiwane 
towary oraz wzmacniać kon­
trolę jakości sprzedawanych 
wyrobów.

przedstawiciele stowarzyszeń 
twórczych, instytucji i organi 
zacji kulturalnych, miłośnicy 
książek autora „Alchemii sło­
wa”.

Mogiłę J. Parandowskiego 
pokryły wiązanki kwiatów.

PAP

działu Zootechnicznego. W mi 
nionęj kadencji J. Zwoliński 
był przewodniczącym Kole­
gium Rektorów poznańskich 
uczelni, a niedawno po raz 
trzeci otrzymał nominację na 
rektora Akademii Rolniczej 
Odznaczony bvł m in. Krzy­
żem Kawalerskim Orderu Od 
rodzenia Polski, (zr)

☆

W związku z nagłą śmier­
cią rektora Akademii Rolni­
czej w Poznaniu, prof. dr. hab. 
Jerzego Zwolińskiego, Senat 
Akademii Rolniczej w Pozna­
niu odwołuje inaugurację roku 
akademickiego 1978/79, która 
miała odbyć się 3 październi­
ka br. o godz. 9 w auli Uni­
wersytetu im. Adama Mickie­
wicza w Poznaniu.

Inauguracja odbędzie się 23 
października o godz. 9 w auli 
UAM. (—) 

wać jednostronnych zmian 
istniejącej sytuacji

Min. Fischer wyraził szcze­
gólne zainteresowanie NRD 
zr^warciem światowego układu 
o niestosowaniu siły w sto­
sunkach międzynarodowych 
oraz krokami zmierzającymi 
do umocnienia bezpieczeństwa 
międzynarodowego. Dlatego 
też NRD udziela pełnego po­
parcia polskiej propozycji, do 
tyczącej wychowania społe­
czeństw w duchu pokoju.

W imieniu USA przemawiał 
sekretarz stanu Cyrus Vance. 
Podkreślił on m. in., że za­
warcie porozumienia SALT II 
jest zasadniczym celem USA 
i wyraził nadzieję, że układ 
taki może być zawarty jeszcze 
przed końcem roku.

Prezydium Rządu zaznajomi 
ło się z informacją o sytuacji 
magazynowej w Warszawie. 
Podjęto decyzje o budowie w 
rejonie Żerania przemysłowe­
go warszawskiego zintegrowa­
nego zespołu magazynów. In­
westycja ta, • przewidziana dc 
realizacji w latach 1980-1985 
umożliwi składowanie towa­
rów rynkowych, materiałów 
budowlanych i do produkcji roi 
nej, a także materiałów dla po 
trzeb przedsiębiorstw przemy­
słowych, gospodarki komunal­
nej i służby zdrowia.

Projekt zespołu magazynów 
jest realizacją kompleksowej 
koncepcji poprawy sytuacji ma 
gazynowej w Warszawie. Kon­
centracja magazynów w zinte­
growanym zespole przyniesie 
korzyści w postaci oszczędność 
ci terenów budowlanych i na­
leżytego powiązania magazy­
nów z systemem transporto­
wym. Umożliwi ona również 
wprowadzenie nowoczesnych 
rozwiązań w wyposażeniu ma­
gazynów oraz w systemie za­
rządzania nimi, a także przy­
czyni się do obniżenia kasztów 
ich budowy i eksploatacji.

W Pilskiem

Uznanie dla pracowników 
przemysłowej służby zdrowia

W Wojewódzkim Domu Kul 
tury w Pile odbyło się uroczy 
ste spotkanie przedstawicieli 
wszystkich przychodni zakła­
dowych i międzyzakładowych 
z terenu województwa pil­
skiego. Spotkanie to odbyło się 
w 25 rocznicę powołania prze 
myślowej służby zdrowia. Na 
uroczystość przybyli przedsta­
wiciele władz politycznych i 
administracyjnych oraz związ­
kowych z sekretarzem KW 
PZPR Mieczysławem Lenczyń 
skim wicewojewodą Broni­
sławem Frankowskim oraz 
przewodniczącym WRZZ Ma­
rianem Dominiczakiem.

Charkowscy 
związkowcy 

w Konińskiem
W sobotę na terenie woje­

wództwa konińskiego przeby­
wała delegacja działaczy zwią 
zków zawodowych z Charkowa 
z przewodniczącym Rady Ob­
wodowej M. Poleszki. Goście 
zwiedzili zakłady przemysłu 
jedwabniczego „Miranda” za­
poznając się z produkcją oraz 
działalnością partyjna i zwią­
zkową w zakładzie. Delegacja 
7 Charkowa przyjęta została 
również przez sekretarza KW 
PZPR Lecha Ciupę, (woj)

Znaczną część przemówie­
nia C. Vance poświęcił spra­
wom ekonomicznym i energe­
tycznym. Stwierdził on, że mi­
mo głębokiej recesji, jaka wy 
stąpiła w krajach kapitalisty­
cznych na początku bieżącego 
dziesięciolecia, świat nie tylko 
uniknął wojen handlowych z 
lat trzydziestych ale jedno­
cześnie kontynuował negocja­
cje w sprawie liberalizacji 
śwdatowego systemu handlo­
wego.

Minister spraw zagranicz­
nych ChRL, Huang Hua wy­
powiedział się przeciwko 
wszelkim inicjatywom w spra 
wie umocnienia bezpieczeń­
stwa międzynarodowego.

PAP

W Lesznie

Sztandar 
dla kół ZBoWiD
Sztandar ufundowany przez 

społeczeństwo i młodzież w 
Lesznie wręczono w minioną 
sobotę kołom miejskim nr 1 
i 2 Związku Bojowników o 
Wolność i Demokrację w Le­
sznie. Wręczenie sztandaru na 
stąpiło z okazji 35 rocznicy 
powstania ludowego Wojska 
Polskiego, podczas akademii 
w kinie „Panorama” w Lesz­
nie, zorganizowanej przez 
Miejski Komitet FJN.

Grupa leszczyńskich wetera 
nów II wojny światowej otrzy 
mała odznaczenia państwowe.

(tt)

25 lat 
zespołu „Śląsk"
Państwowy Zespół Pieśni i 

Tańca „Śląsk” obchodzi w br. 
25-lecie swojej działalności. 
W Koszęcinie otwarto z tej 
okazji wystawę. (PAP)

W czasie spotkania ogłoszo­
no wyniki współzawodnictwa 
o tytuł zasłużonej przychodni 
przemysłowej 25-lecia. T^tuł 
Zasłużonej Przychodni 25-lecia 
uzyskały: przychodnia przy­
zakładowa Chodzieskich Zakła 
dów Porcelany i Porcelitu, 
prz ychodn i a m iędzyzak ładowa 
przy Przedsiębiorstwie Napraw 
Taboru Leśnego w Trzciance, 
przychodnia przyzakładowa 
prży Odlewni Żeliwa Ciągliwe 
go w Drawskim Młvnie, przy­
chodnia przyzakładowa Zakła 
dów Naprawczych Taboru Ko 
lejowego w Pile i Wojewódz­
ka Przychodnia Przemysłowa 
w Pile, (wis)

• Nieostrożna jazda nietrzeźwe 
go kierowcy „Fiata” 126p doprowa 
dziła do tragicznego wypadku w 
Kwiatkowie w pobliżu Ostrowa. 
Samochód jego uderzył tam w drze 
wo, na skutek czego śmierć ponio 
sła siostra kierowcy natomiast on 
i drugi pasażer przebywają w 
szpitalu.
0 Tragiczny wypadek zdarzył się 

w sobotę w gospodarstwie Zakrze 
wo, należącym do Stadniny Koni 
w Żołędnicy w woj. pilskim. Zgi 
nął tam traktorzysta, który spadł 
wraz z ciągnikiem ze sterty ku­
kurydzy, Ugniatanej na kiszonkę.
• Wymuszenie przez kierowcę

Na zdjęciu: jedna z grup rajdo­
wych na mecie.

Fot. — R. Królak

Śrem przeżywał wczoraj 
swój wielki dzień. Tutaj właś 
nie zlokalizowano metę XXVII 
Ogólnopolskiego Rajdu Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej.

Od godzin przedpołudnio­
wych na stadion miejski przy 
bywały drużyny rajdowe, spo 
śród których wiele wędrowa­
ło od minionego piątku różny 
mi trasami. W sumie impreza 
odbywała się na 17 szlakach 
pieszych, kolarskich, wodniac 
kich i samochodowych, zaczy 
nających się w rozmaitych 
miejscowościach Poznańskiego, 
a kończących właśnie w Śre­
mie.

W czasie gdy na stadionie 
przyjmowano poszczególne 
grupy turystów, składające się 
głównie z młodzieży szkolnej, 
w pobliskim amfiteatrze trwa­
ły występy zespołów ze Śre­
mu oraz artystów poznańskiej 
„Estrady”. Tutaj także nastą- 
oiło po południu rozdanie dy­
plomów 25 zespołom, najlicz­
niej reprezentującym poszcze­
gólne środowiska i szkoły. W 
sumie wzięło udział w tym 
+ -adycyjnym rajdzie ponad 
2400 osób z różnych stron kra 
ju. Impreza przygotowana 
bardzo dobrze przez organiza­
tora: Oddział PTTK nrzy Za- 
kładach „H. Cegielski” w Po­
znaniu była nie tylko jednym 
z punktów programu obcho­
dów dorocznego Miesiąca Przy 
jaźni Polsko - Radzieckiej, ale 
także uświetniła obchody zbli 
żającej się 35 rocznicy powsta 
nia ludowego Wojska Polskie 
go oraz trwający jubileusz 
725-lecia nadania praw miej­
skich miastu Śrem. Zarazem 
Rajd Przyjaźni stał się ukoro 
nowaniem trwających przez 
całv minionv tvdzień Poznań 
skich Dni Turystyki.

„Koziołki44
LOSOWANIE I

14, 17, 32, 38, 40

LOSOWANIE II
11, 22, 27, 33, 48

Końcówka banderoli 29593

LOSOWANIE III

3, 10, 15, 36, 48

„Syreny” pierwszeństwa przejaz­
du doprowadziło w Hankach w 
woj. pilskim do zderzenia z mo­
tocyklistą. Został oń ranny.

0 W Wieruszowie w woj. kali­
skim uderzył w autobus „Fiat” 
126p. Kierowca samochodu i jego 
pasażer zostali odwiezieni do szpi 
tala.

0 Na trasie Leszno — Rydzyna 
zderzyły się samochody osobowe, 
w których jechały dwa małżeń­
stwa. 4 osoby doznały obrażeń i 
przebywają w szpitalu w Lesznie,

0 W Jaskółkach w woj. kalis­
kim odniósł obrażenia rowerzy­
sta, który wpadł pod samochód.

0 We Włostowie w woj. lesz­
czyńskim wjechał do rowu samo­
chód marki „Gaz”. Jadący w nim 
pasażer przebywa obecnie w szpi 
talu, (b)

Kulminacyjnym punktem 
wczorajszego XXVII Rajdu 

Przyjaźni było złożenie wieńców 
i kwiatów pod pomnikiem bo­
haterów radzieckich na pl. 22 
Października w Śremie. Do 
tego miejsca przemaszerowali 
uczestnicy rajdu ze stadionu. 
Podniosły akt hołdu dla żoł­
nierzy, którzy polegli przy wy­
zwalaniu Śremu, odbył się 
przy udziale przybyłych na 
zakończenie rajdu przedstawi 
cieli wojewódzkich władz par 
tyjnych i administracyjnych 
województwa poznańskiego z 
Marią Rynkiewicz — sekreta­
rzem KW PZPR i przewodni­
czącą ZW TPPR oraz Zofią 
Dąbrowską, wicewojewodą po 
znańskim. Obecni byli także 
przedstawiciele władz Śremu 
ze Zbigniewem Deszczyńskim, 
I sekretarzem Komitetu Miej­
sko-Gminnego PZPR w Śre­
mie. Przybył również minister 
pełnomocny i konsul general­
ny ZSRR w Poznaniu — Ni­
kołaj Gusiew.

Pó uroczystości na rynku turyś­
ci, uczestnicy XXVII Rajdu Przy­
jaźni rozjechali się do swoich 
miejsc zamieszkania, zadowoleni z 
przebiegu imprezy, zaś przede 
wszystkim z wczorajszej znośnej 
pogody, jaka panowała na mecie 
rajdu. Tamże zorganizowano też 
kiermasz handlowy oraz przygo­
towano inne atrakcje, m. in. tur­
nieje sportowe.

W przvszłvm roku organiza 
torem XXVIII Ra.idu Przyjaź­
ni Polsko-Radzieckiej, impre­
zy należącej do naiwiększvch 
tego typu w kraju, będzie 
Gniezno, (c)

3 x 10
10, 2, 5

„Toto-lotek44
LOSOWANIE I

3, 10, 19, 21, 29, 37 (11)
LOSOWANIE II

1, 10, 29/ 33, 35, 42
Końcówka banderoli 5583

LOSOWANIE SPECJALNE
7, 12, 26, 28, 39

Poznańskie Biuro Prognoz Insty 
tutu Meteorologii i Gospodarki 
Wodnej przewiduje na dziś w Wiel 
kopolsce: zachmurzenie duże, o- 
kresami opady deszczu, w nocy i 
rano w niektórych okolicach mgła.

Temperatura maksymalna od 10 
do 12 stopni, minimalna od 3 do 
5 stopni. Lokalnie możliwe przy- 
gruntowe przymrozki.

Wczoraj o godz. 16.00 zanotowa­
no następujące temperatury: w 
Poznaniu i Kaliszu 11 stopni, w 
Koninie 10 storni, w Lesznie 12 
stopni, w Pile 6 stopni; ciśnienie 
753,9 mm.
"SSSMBłSiaiEBJaiFMESIjEraMSł

Dzisiejszy serwis mformocyjny 
opracował Włodzimierz Braniecki
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Inauguracja roku akademickiego 1978/79

459 000 studentów rozpoczyna naukę
2 października br. zainaugu 

rowany zostanie kolejny rok 
akademicki 1978/79. Naukę roz 
pocznie blisko 459 000 studen­
tów studiów stacjonarnych i 
dla pracujących. Będzie to 
chwila szczególnie uroczysta 
dla 62 000 nowo przyjętych, 
którzy w silnej konkurencji 
zdobyli indeksy szkoły wyż­
szej.

Uczelnie rozpoczną nowy 
rok działalności bogatsze o wie 
le nowych obiektów dydaktycz 
nych, które w istotny sposób 
polepszą warunki pracy. Przy 
będzie kilka domów studen­
ckich i stołówek. Poprawie 
ulegnie jakość posiłków. Od 
nowego roku podwyższony zo­
stanie limit na surowce, z któ 
rych będą one przygotowy­
wane. Nie wpłynie to jednak 
na podwyższenie wysokości o- 
płat za posiłki.

Wprowadzone przed rokiem 
zmiany w systemie pomocy ma 
terialnej młodzieży akademie 
kiej, w szczególności podwyż­
szenie kryteriów dochodowoś­
ci w przypadku ubiegania się 
o stypendium zwyczajne oraz 
zniesienie w ogóle tego kryte­
rium przy ubieganiu się o sty 
pendium fundowane, umożli­
wiają wszystkim studentom 
wykazującym się dobrymi wy 
nikami w nauce i właściwą 
postawą obywatelską uzyska­
nie pomocy stypendialnej. W 
1977 r. na te świadczenia wy­
dano przeszło 1,5 mld zł o ra­
cjonalności i rzetelności roz­
działu wśród studentów tych 
społecznych środków finanso­
wych decydować będzie do­
bra praca najniższego ogniwa 
SZSP — grupy działania. To 
■właśnie aktywiści związku 
zgłaszać będą dziekanom wnio 
ski o stypendia dla swoich ko 
lęgów.

Z nowym rokiem akademieUrodzili się równocześnie ale nie są bliźniakami
Niezwykły przypadek zano­

towano w jednym ze szpitali 
londyńskich. Szczęśliwa mat­
ka — Pamela Perkins, wyda­
ła na świat dwóch synów, któ­
rzy nie są bliźniętami.

Po urodzeniu pierwszego 
syna — Davida, lekarz- stwier 
dził obecność drugiego dziecka 
w łonie matiki — w pół godzi­
ny później przyszedł na świat 
Anthony. Jak stwierdzili leka­
rze, drugie dziecko powinno 
się było urodzić dwa miesiące 
później, i nie jest bliźniaczym 

kim rozpocznie działalność no 
wa uczelnia techniczna — Wyż 
sza Szkoła Inżynierska w Ra­
domiu. Uczelnia ta, kształcąca 
systemem wieczorowym, spe­
cjalizować się będzie przede 
wszystkim w problematyce 
eskploatacji transportu oraz w 
zagadnieniach związanych z 
przemysłem obuwniczym, two 
rzyw sztucznych i farb.

Rozszerzone zostaną rów­
nież kierunki kształcenia o — 
operatorstwo oraz organizację 
produkcji telewizyjno-filmo­
wej w Uniwersytecie Śląskim 
w Katowicach. W tej samej 
uczelni oraz w Uniwersytecie 
Marii Skłodowskiej-Curie w 
Lublinie otwarta zostanie — w 
ramach jednolitych studiów 
historycznych — specjalność ar 
chiwalna, Wyższa Szkoła Pe­
dagogiczna w Opolu rozpocz­
nie kształcenie z dziedziny fi­
lologii angielskiej.

Wzrastające potrzeby rolnic 
twa i gospodarki żywnościo­
wej leżą u podstaw uruchomię 
nia z nowym rokiem akade­
mickim w Szkole Głównej 
Gospodarstwa Wiejskiego — 
Akademii Rolniczej w Warsza­
wie nowego kierunku: żywie­
nia człowieka i wiejskie gos­
podarstwo domowe oraz odręb 
nych studiów na wydziale roi 
niczym dla osób legitymują­
cych się dyplomem technika- 
rolnika bądź pokrewnym (mu­
szą oni mieć minimum rocz­
ny staż pracy w terenowej 
służbie rolnej lub obsłudze 
rolnictwa i nie więcej niż 25 
lat). W punkcie konsultacyj­
nym lubelskiej Akademii Rol­
niczej w Białej Podlaskiej roz 
poczną naukę w systemie za­
ocznym pierwsi studenci z za 
kresu mechanizacji rolnictwa, 

bratem pierws-zego. Do jego 
poczęcia doszło już podczas 
ciąży: nastąpił bardzo rzadki 
przypadek „wydania” przez 
organizm kobiety jaja, które 
zostało zapłodnione.

Przez cały czas trwania cią 
ży, stwierdzano obecność tylko 
jednego płodu. Szczęśliwi ro­
dzice, mając trzy córki, z u- 
tęsknieniem oczekiwali syna. 
Zamiast jednego, mają teraz 
dwóch chłopców. Dzieci czują 
się dobrze pod troskliwą opie 
ką lekarzy. (PAP) 

a w AR-T w Olsztynie kształ 
cić się będzie na Wydziale Te­
chnologii Żywności — specja­
listów żywienia człowieka. Po 
nadto w AR w Poznaniu uru­
chomiono specjalność „nasien 
nictwo”, które pozwala zdo­
być dyplom magistra inżynie­
ra ogrodnictwa w zakresie na 
siennictwa.

W nowym roku akademickim 
nastąpi też dalsza koncentra­
cja potencjału naukowo-ba­
dawczego szkół wyższych prze 
de wszystkim wokół zadań wy 
pikających z programów rzą­
dowych, problemów węzło­
wych i resortowych. W uczel­
niach technicznych np. próbie 
matyka ta sta noty i 65 procent 
ogólnej wartości wykonywa­
nych prac. Wyniki ich są pod 
stawą wprowadzania do prak 
tyki nowych rozwiązań kon­
strukcyjnych i technologicz­
nych,. a ich wdrożenia przyno 
szą gospodarce wielomiliono­
we efekty. W roku 1977 reali­
zowano w tych typach szkół 
około 12 000 tematów nauko­
wo-badawczych, z czego 5 500 
na bezpośrednie potrzeby za­
kładów przemysłowych. Rów­
nież uczelnie rolnicze zaanga­
żowane są w rozwiązywanie 
tematów wynikających z tych 
programów. Równocześnie zna 
czna część działalności nau­
kowo-badawczej świadczona 
jest na rzecz regionów oraz 
wielkich jednostek przemysło­
wych.

Rozpoczynający się nowy 
rok akademicki będzie waż­
nym okresem w pracach u- 
czelni. Będzie on początkiem 
realizacji przez nie uchwał 
XII Plenum KC PZPR, które 
wytyczyło konkretne zadania 
dla szkolnictwa wyższego.

PAP

Dzisiaj w programie II

„Dzień włoski" w TYP
Kolejną zagraniczną prezen 

tacją na antenie TVP będzie 
emitowany 2 bm. w II prógra 
mie „Dzień włoski”. Znaczną 
część programu wypełnią pozy 
cje muzyczne oraz reportaże 
poświęcone najsłynniejszym 
włoskim zabytkom.

Polscy telewidzowie obejrzą 
takie obiekty, jak Kaplica Syk 
styńska, zabytki Sieny, miej­
sca upamiętnione życiem i 

twórczością Davida. W progra­
mie wystąpią też popularni 
włoscy piosenkarze — Dome- 
nico Modugno, Gianni Moran 
di i Drupi. (PAP)

Drezno — turystyczną atrakcją

Około 9,5 miliona turystów z krajów socjalistycznych odwiedziło w ubiegłym roku Niemiecką Re­
publikę Demokratyczną. Z tej liczby aż 6,7 miliona stcnowili Polacy. Odwiedzają oni nie tylko 
przygraniczne obszary republiki, lecz coraz częściej jadą w głąb kraju — do Drezna, Lipska,

Poczdamu i innych interesujących dla turystów miast.
Na zdjęciu: fragment starego miasta w Dreźnie.

CAF — fot. Rosiak

Rewelacyjne urządzenie z Poznania

Rogatka przypomina o sobie
Na początku czerwca tego 

roku doszło do fatalne­
go w skutkach wypadku 

na strzeżonym przejeździe ko­
lejowym w Pamiątkowie pod 
Poznaniem. Samochód zderzył 
się z pociągiem. Tragedia po­
ciągnęła za sobą śmierć dwóch 
osób, a jej przyczyną było nie 
zamknięcie rogatek przed zbli 
żającym się pociągiem. Wina 
dyżurnego ruchu z pobliskiej 
nastawni, która jednocześnie 
obsługuje rogatki, była bez­
sporna — przyznał się, że za­
pomniał o tej czynności.

Podobne sytuacje zdarzają 
się — niestety — dość często. 
Kolejarze nie chcą pracować w 
nastawniach, które — oprócz 
zadań przypisanych tej placów 
ce — muszą również „kiero­
wać” funkcjonowaniem roga­
tek na okolicznych przejaz­
dach. Jakich to sposobów nie 
wymyślają, by pamiętać, że 
przełożeniu drążka dźwigni, 
zezwalającej na przejazd po­
ciągu, powinno towarzyszyć o- 
puszczenie rogatki.

Niektórzy zawieszają na drążku 
kartki z napisem „rogatka”, inni 
układają je na dzienniku służbo­
wym, jeszcze inni nawet malują 
jaskrawym kolorem odpowiednie 
przyciski. A mimo to zdarza Się, 
że dyżurny ruchu zapomina o dru 
giej swojej roli — dróżnika. Nie 
zawsze wywołuje to tragiczne 
skutki, ale zawsze jest potencjal­
nym niebezpieczeństwem. Do nie­
dawna nie było skutecznego spo­
sobu, by rogatka przypominała 
się sama.

Wypadek w Pamiątkowie 
spowodował — jak się później 
okazało zrodzenie się szansy 
pewniejszego zabezpieczenia 
strzeżonych (czasami jednak 
tylkp w teorii) przejazdów. Na 
pomysł wpadł kontroler ruchu 
Dyrekcji Rejonowej Kolei 
Państwowych w Poznaniu — 
Władysław Pietrzak. Myślenie 
nie poszło ślepym torem. W 
opracowaniu koncepcji urzą­
dzenia pomógł nowatorowi 
Henryk Podlaski — spec od u- 
rządzeń zabezpieczenia ruchu 
i łączności.

Wspólnie szybko nadali pomy­
słowi realne kształty projektu. 
Przedstawili go wkrótce, bo pod 
koniec czerwca, na kolejnej gieł­
dzie pomysłów w DRKP, a już 14 
lipca alarmowy system elektrycz­
ny uruchamiający rogatki, zaczął 
funkcjonować właśnie w Pamiąt­
kowie. Od pomysłu do zainstalo­
wania urządzenia minęło więc nie­
spełna trzy tygodnie.

Wynalazek jest tak prosty, 
że aż dziwne, iż nikt nie wpadł 
na to wcześniej. Potrzeba je­
dynie trochę kabla pięciożyło- 
wego, dwa przekaźniki i włącz 
niki, baterię zasilającą (cho­
dzi o to, aby urządzenie dzia- 

.łało nawet wtedy, kiedy na­
stępuje wyłączenie prądu) i 
czerwone szkło na planie świe 
tlnym,

O rogatce zapomnieć w Pamiąt­
kowie nie można. Z chwilą przeło­
żenia wspomnianego drążka odzy­
wa się alarmowy dzwonek i zapa­

la się czerwona lampka. Dzwonek 
milknie i światło gaśnie dopiero 
wtedy, gdy drągi rogatkowe są na 
właściwym położeniu. Alarmowy 
system włącza się również wtedy, 
gdy następuje jakiekolwiek taszko 
dzenie urządzeń rogatkowych. Wa 
żne jest to, że ów system działa 
niezależnie od woli i pamięci czło­
wieka obsługującego nastawnię. 
Nie można go wyłączyć ani zakló 
cić automatycznego działania. 
Koszt usprawnienia jest znikomy 
(4 800 złotych), a korzyść wręcz nie 
do przeliczenia. Czy można bo­
wiem wyliczyć, ile kosztuje ludz­
kie życie?

Chwali tę nowość dyżurny z 
nastawni pamiątkowskiej. 
Twierdzi, że nie wyobraża już 
sobie pracy bez tego urządze­
nia. W nawale przewidzianych 
przepisami czynności czasami 
można było rzeczywiście za­
pomnieć o rogatce, teraz jest to 
wykluczone. Inni dyżurni po­
twierdzają tę opinię i... zazdro­
szczą koledze z Pamiątkowa.

Wieść o ułatwieniu jemu pra 
cy szybko obiegła okręg za­
chodni. Dzisiaj nie ma już 
wątpliwości, że z wynalazku 
powinny korzystać wszystkie 
nastawnie kolejowe. Na razie 
jest to możliwe tylko w mecha 
nicznych, ale nowatorzy my­
ślą o przystosowaniu go do 
przekaźnikowych. Wkrótce ko­
lejne dwie nastawnie w rów­
nie newralgicznych miejscach 
jak w Pamiątkowie — w Kie- 
krzu i Rokietnicy — wyposa­
żone zostaną w podobne syste­
my.

PIOTR BOROWICZ

Jakość pracy jest nieustającym 
tematem najprzeróżniejszych 
wystąpień publicznych, a tak­

że wielu rozmów i ocen prywatnych. 
Rzeczywiście — jej niedostatek od­
czuwamy wszyscy bezpośrednio i po­
średnio. Zła jakość szarpie nam ner­
wy i pustoszy kieszenie: te małe, na­
sze osobiste oraz tę dużą — wspól­
ną. Zła jakość kosztuje nas bardzo 
słono.

Argument kosztów trudno ominąć, 
bo jest najbardziej plastyczny, ale 
stosuję go niechętnie; ocena jakości 
w kategoriach ekonomicznych kryje 
bowiem w sobie pewną zasadzkę. Tę 
mianowicie, że niejako automatycz­
nie, jednym tchem, cały problem ja­
kości sprowadzamy wyłącznie na 
grunt gospodarczy. A co za tym idzie 
coraz bardziej próbujemy wpływać 
na poziom jakości bodźcami o cha­
rakterze materialnym. Jest to jed* 
nak grunt śliski, a niebezpieczeństwo 
poruszania się po nim tkwi w trud­
ności zatrzymania się w rozsądnym 
momencie bez swoistego poślizgu.

Zdaję sobie sprawę z tego, że za­
chęty ekonomiczne jest w miarę łat­
wo stosować i chyba na tym polega 
nieszczęście. Dystans, dzielący decy­
zję od sprawnej realizacji, jest nie­
mal tak krótki jak droga z dyrek­
torskiego kolegium do kasy przed­
siębiorstwa, czy instytucji. Owa łat­
wość sprawna, że jedna zachęta go­
ni drugą, poprzeczka wymagań nie­
postrzeżenie spada, a tym samym 
bodźce tracą z wolna swą moc sty- 
mulacyjną. Pracownicy, którym nig­
dy nie brakuje trzeźwości spojrzenia * 
na sprawy zarobkowe — widzą dos­
konale, że trzeba dołożyć coraz

mniejszego wysiłku, coraz mniej­
szych starań, by zasłużyć na premię 
lub pagrodę. Widzą, że oczekuje się 
od nich coraz mniej, więc i sami sta­
wiają sobie coraz niższe wymagania. 
Rozejrzawszy się wkoło można zoba­
czyć -wiele podobnych przykładów.

Znacznie trudniej jest spojrzeć na 
jakość z punktu wadzenia e t y c z-

Rozmowy o moralności

s z e r k a — nie jest pożyteczna dla 
nikogo. Przeciwnie — taka praca 
jest . społecznie s z k o d 1 i w.a. 
Nie tylko dlatego, że zostały zmar­
nowane społeczne nakłady i nie speł 
niono oczekiwań, ale głównie dla­
tego, że ma demoralizującą, aspo­
łeczną wymowę. Zła praca jest bo­
wiem, z etycznego punktu widze-

że trudny do ogarnięcia wyobraźnia. 
Jak więc identyfikować się z pro­
duktem, który spada z taśmy nie­
zależnie od tego, czy Iksiński lepiej, 
czy gorzej wykonał swą czynność?

Niby racja. Produkt spadnie bo­
wiem z taśmy tak czy inaczej, ale 
mam jedną uwagę do tej cokolwiek 
rozgrzeszającej filozofii. Otóż przy-

Nie przeceniajmy bodźców
neg o. Fiszę to nie bez obawy po­
sądzenia o zaściankowość, zacofanie 
itp. Twierdzę jednak stanowczo, iż 
w naszym społeczeństwie w sferze 
moralności kryje się wielkie źródło 
rezerw jakościowych, nie mniejsze 
niż w premiach i organizacji pracy, 
których to czynników bynajmniej 
nie lekceważę. Pamiętam jedynie o 
tym, że praca jest nie tylko źródłem 
zarobku, lecz także o tym, że tylko 
wtedy ma ona wartość, gdy jest po 
żyteczna dla innych; pożyteczna — 
w jak najbardziej dosłownym sen­
sie.

Ostatnia uwaga jest o tyle na 
miejscu, że zwykło się u nas mówić, 
iż każda praca jest społecznie uży­
teczna. Zgoda, ale pod warunkiem, 
że rozumie się ten termin wyłącz­
nie w znaczeniu filozoficznym, jeśli 
natomiast praca w znaczeniu prak­
tycznym — obojętne czy najbar­
dziej, czy najmniej kwalifikowana 
— jest zła, jeśli znaczy tyle, co f u-

nia, świadectwem lekceważenia 
społeczeństwa, które — powierzając 
człowiekowi określone zadania. — 
liczy na dobrą robotę.

Oczekiwać, by człowiek pracował 
dobrze dlatego, że liczą na to inni 
— to oczekiwać od niego poczucia 
odpowiedzialności, gotowo­
ści opieczętowania imieniem i naz­
wiskiem efektów swej roboty. I tu 
mamy sedno problemu. Nie iest bo­
wiem rzeczą przypadku, że dość po­
wszechnie narzekamy na brak tej 
właśnie cnoty. Dlaczego, skoro po­
czucie odpowiedzialności człowieka 
za działanie na rzecz społeczeństwa 
staramy sie kształcić i rozwijać róż 
nymi sposobami?

Wiele osób twierdzi, że jest to 
nieunikniona konsekwencja typo­
wych dla naszych czasów form orga 
nizowania pracy. Współczesny robot 
nik — powiadają rzecznicy tej tezy 
— stoi przy taśmie i jego udział w 
produkcie finalnym jest tak mały,

szłemu użytkownikowi nie jest wca 
le obojętne czy ten spadający z taś 
my produkt będzie sumą czynności 
wykonanych starannie, czy niech­
lujnie. Nie powinno to być takie 
obojętne wykonawcy: z poczucia 
przyzwoitości, rzetelności i odpo­
wiedzialności. dla własnej satysfak­
cji.

Nie jest jednak łatwo oczekiwać 
takiej postawy, bo — skoro uważa­
my, że produkcja jest anonimowa, 
to logiczne jest, że odpowiedzial­
ność za jej jakość rozkłada się na 
wiele niezidentyfikowanych osób. 
Odpowiedzialność za buble i par- 
taninę ponosi więc zakład, czyli de 
facto-— nikt. Pisząc i mówiąc ogól­
nikowo, że ta lub owa fabryka źle 
produkuje, że ta. czy inna instytu­
cja źle pracuje — utrwalamy w 
świadomości ludzkiej przeświadcze­
nie, że personalnie nikt za nic nie 
ponosi odpowiedzialności.

A przecież za to, że kupiłem zły

telewizor przede wszystkim odpo­
wiedzialne są osoby, które źle wy­
konały poszczególne operacje, sa­
dząc zapewne, ze wina i tak rozłoży 
się na wszystkich po trochu, czyli 
rozpłynie się. Nie inaczej myślą eici 
py budowlane, stawiając ściany bez 
pionu, a stropy kładąc bez poziomu 
Identycznie mechanicy w — oddzie 
lonych od klientów murem — sta­
cjach obsługi, choc już nieco inaczej 
— i to jest znamienne — ci, na któ­
rych pracę jej odbiorca może popa­
trzeć, może ją na bieżąco ocenić i 
skierować swe uwagi ad personam.

Chciałbym więc — szkoda, że są 
to marzenia trudne do zrealizowa­
nia — by usterki w moim nowo wy 
budowanym bloku przyszły repero­
wać nie Bogu ducha winne ekipy 
remontowe, lecz żeby złożyli mi wi 
zytę i „poświecili oczami”, ci któ­
rzy te usterki sprokurowali; by te­
lewizor był opieczętowany nazwis­
kiem przynajmniej brygadzisty '. 
aby on — wrąz z innymi fuszerami 
— wstydził się za naprawy gwarau 
cyjne, widząc swe nazwisko na za­
kładowej liście ..mistrzów złej jako­
ści”; by społeczeństwo wiedziało, ze 
tego „knota” wypuścił z ręki kon­
kretny człowiek, a nie anonimowa 
załoga.

Realniej mówiąc: walcząc o ja­
kość. powinniśmy szukać sposobów 
poddawania efektów pracy autenty­
cznemu społecznemu osadowi, a nie 
zadowalać się werbalnymi apelami. 
Kto wie. czy nie będzie to wielkie 
pole do popisu dla komitetów kon­
troli społecznej — swoistego adwo­
kata opinii publicznej.

TOMASZ JEZIORAŃSKI
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Sojusznicy szkoły

CHODZIEŻ Noteć: „Męskie spra 
wy” (bułg.).

JAROCIN: „Weronika w kraju 
czarów” (rum.) i „Zasady domi­
na” (amer.).

JASTROWIE: „Wdowieństwo
Karoliny Zasler” (jug.), „Niech 
iyją duchy” (czech.).

KALISZ Kosmos: „One dwie” 
(węgj); Oaza: „Trzy dni Kondo­
ra” (wŁ-amer.); Stylowe: „Musisz 
żyć” (NRD) i „Stara panna” (fr.); 
Syrena: „Policja przygląda się” 
<wł.).

KROTOSZYN: „Basen” (bułg.).
LESZNO: „Zew krwi” (ang.- 

ibiszp.) i „Joe Valachi” (wł.-fr.).
OPALENICA: „Wagon sypialny” 

dug.).
OSTR0W Słońce: „King Kong” 

lamer.).
SZAMOTUŁY: „Pani do mnie 

pisała” (radź.),
TRZCIANKA: „Mecanica natio- 

nal” (meks.1).
TUREK; „Kopernik” (poi.).
WAŁCZ: „Rollercoaster” (ame­

rykański).
WRONKI: „Słońce hien” (tur - 

hol.) i „Zaułek dziewic” (meks.).
ZŁOTOW: „Caddie” (austr.).

g BABIO g

PROGRAM I: 6 Sygnały dnia; 
8.55 Huta Katowice ma głos; 9.05 
Cztery pory roku z Katowic; 
11.25 „Noce i dnie” — fragm. 
pow.; 11.35 Cztery pory roku; 
11.40 Tu Radio Kierowców; 12.25 
Mozaika polskich melodii; 13 Ryt 
my młodych; 13.20 Na życzenie 
słuchaczy; 13.40 Kącik melomana: 
14 Studio „Gama” (ok. g. 14.05 
Inf. dla kierowców); 14.20 Studio 
Relaks; 14.25 Studio ..Gama”; 15.05 
Korespondencja z zagranicy: 15.10 
Studio „Gama” (ok. g. 15.45 Inf. 
dla kierowców); 16 Tu Jedynka: 
17.30 Radiokurier; 18 Tu Jedynka 
c.d.; 18.33 Koncert życzeń; 19.15 
Gwiazdy naszych estrad: 19.40 Pol 
skie zespoły jazzowe: 20.05 Sia­
dem naszych interwencji; 20.10 
„Z dziejów polskiej muzyki woj­
skowej”; 20.35 Melodie lat 70-tych; 
21.15 Przeboje trzech pokoleń; 
22.23 Lublin na muz. antenie: 23 
Wita Was Polska — mag. słow­
no-muzyczny.

Wiadomości: 0.01. 1. 2. 3. 5. 9, 
10, 11, 12.05, 15. 19. 20. 21. 22.

PROGRAM II: 8 Dialogi i zbli­
żenia; 9.36 My 78 — aud. SM; 
9.40 Tu Radio Moskwa; 10 Poeta 
i jego świat — Tytus Czyżewski: 
10.30 Sekstet Arta Farmera: 10.40 
Sprawy codzienne: 11 Temat z 
wariacjami; 11.35 Postęp, dom, 
nowoczesność — porady praktycz 
ne dla kobiet; 11.45 Muzyka spod 
strzechy; 12.05 Czas dobrych gos­
podarzy; 12.25“ „Pijak” — fragm. 
pow.; 12.45 Tańce kompozytorów 
polskich: 13 Dobre, ale mało; 13.10 
M. Ravel: Le Tombeau de Cou- 
perin — autorska transkrypcja 
na orkiestrę; 13.35 Ze wsi i o wsi; 
13.50 Chor PR i TV p.d. E. Kaj 
dasza; 14.10 Symf. koncertująca 
na dwie harfy; 14.25 Muzyka A. 
i D. Scarlattich: 15.30 „Błękitna 
sztafeta”: 16.10 Muzyka polska u- 
biegłego stulecia; 16.40 Magazyn 
informac.; 16.50 Radioexpress; 
17 „Blaski i cienie muzyki jazz 
rock”; 17.20 Notatnik kultural­
ny; 17.30 Portret pisarza — B. 
Schulza; 18 Polacy laureatami 
międzynar. konkursów muz.; 18.25 
Plebiscyt Studia „Gama”; 18.40 
Radiowe spotkania; 19 Recital z 
nagrań W. Małcużyńskiego; 20 
Saldo, Panie Dyrektorze: 21.40 
Madrygały C. Monteverdiego; 22 
Jarmark cudów; 23 Sławne ro­
manse — Dzieje Halszki z Ostro 
roga; 23.35 Co słychać w świecie; 
23.40 Muzyka.

Wiadomości: 4.30, 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Co kto lu­
bi: 8.25 Za kierownicą; 9 „Dzień 
szakala” — fragm. pow.: 9.10 
Standardy na fortepianie; 9.30 Sa 
lon radiowy; 9.45 Utwory kamę 
ralne G. Faure; 10.35 Kiermasz 
płyt wytwórni Melodia; 11 „Dok 
tor Murek” — pow. D. Mostowi­
cza; 11.30 Grają studenckie big- 
bandy; 12.05 W tonacji trójki: 
13 Powtórka z rozrywki; 13.50 
..Ośmiu gwardzistów w czarnych 
bermvcach” — pow.: 14 Mistrzo­
wie batuty — Arturo Toscanini: 
15.05 Śpiewa P. Nicholas: 15.20 W 
kręgu jazzu; 15,40 Przypominamy 
zespół Klan; 16 Rep. nt. „Wszy 
stkiego po trochu”; 16.20 Muzy- 
kohranie; 16.45 Nasz rok 78; 17.05 
Muzyczna poczta UKF; 17.40 Od­
kurzone przeboje; 18.10 Polityka 
dla wszystkich; 18.25 Czas relak 
su: 19 Zaczęło s e od „Mazurka”: 
19.35 Opera — A. Catalani: „La 
Wally”: 19.50 ..Dzień szakala” — 
fragm. pow.: 20 69 minut na go 
dzinę; 21 Wielki pianista S. Rach 
mańinow: 2t.30 Piosenki złotej Je 
sieni; 22.08 Gwiazda siedmiu wie­
czorów — W. Fischer; 22.15 Trzy 
kwadranse jazzu; 23 Poeci nie­
mieccy o Polsce; 23.05 Między 
dniem a snem.

Wiadomości: 6. 7, 10.30, 12.05, 15, 
17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 
rxpress; 8 Zesnół ..SPPT — Chał- 
turnik”; 8.10 E-TV Szkoła Śred­
nia dla Pracujących —/Jęz. pol­
ski (sem. I): „Szlachetny rycerz 
z La Manchy”: 8.25 J. Strauss: 
walc „Morgenblatter” on. 279; 
8.35 Szkoła Mistrzów: 8.50 Graj 
kanelo; 9 Dla kl. I (jęz. polski): 
„Słoń Trąbctsk!” — montaż lit.- 
muz.; 9.25 Muzyka kameralna F. 
Mendelssohn a-Bar1holdy’ego w in- 
terpertacji Europejskiego Kwarto 
tu Smyczkowego: 10 Dla ki. V 
/historia): „Przechodniu, powiedz 
Pnarcie..-”: 10-39 Estrada przyjaź­
ni; 11 Dla kl. I lic. (jęz. polski):

WGostynru, w województwie leszczyń­
skim, rodzice uczniów Szkoły Podsta-- 
wowej nr 3 wykonali meble i gabloty 

do izby pamięci, naprawili też instalację 
elektryczną. Komitet rodzicielski Szkoły Pod­
stawowej nr 2 w Lesznie pomagał przy kapi­
talnym remoncie budynku, malował klasy. 
We wsi Kaszczor komitet rodzicielski mobili­
zował mieszkańców do świadczenia pomocy 
finansowej nowo budującej się szkole. Prze­
konał rodziców o potrzebie i celowości czynu 
społecznego przy jej budowie.

Przykłady można by mnożyć. Rodzice chętnie 
pomagają szkołom w remontach budynków, przy 
budowie parkanów, dróg, naprawiają uszkodzone 
instalacje wodno-kanalizacyjne i elektryczne. 
Czasem wykonują pomoce naukowe, naprawiają 
sprzęt szkolny. Zakłady pracy również nie szczę­
dzą pomocy finansowej swoim podopiecznym szko­
łom. Świadczenia finansowe wielce sobie szkoły 
chwalą, jednak nie jest to już teraz Jedyna po­
moc, której oczekują od swoich sojuszników. Bar­
dziej niż pieniądze potrzebna jest więź i pomoc 
w wychowaniu dzieci. Tworzenie wspólnego fron­
tu wychowawczego.

Pewne funkcje wychowawcze i opiekuńcze 
już przejęły komitety rodzicielskie. Pomagają 
szkołom w organizowaniu imprez (dni patro 
na szkoły, wręczanie sztandaru), wycieczek, 
uczestniczą w zajęciach harcerskich, sporto­
wych. Często w realizacji tych zadań biorą 
udział zakłady opiekuńcze. Nieoceniona jest 
pomoc komitetów rodzicielskich i zakładów 
opiekuńczych w organizowaniu żywienia w 
szkole oraz w dowożeniu dzieci do zbioro­
wych szkół gminnych.

Rezultaty współpracy ‘zakładów opiekuń­
czych nad szkołami i komitetów rodziciel­
skich nie wszędzie są jednakowe. Bywało 
i tak, że poza deklaracjami i okolicznościo­
wymi spotkaniami na początku i na końcu 
roku szkolnego nic się nie działo. Tymczasem 
rozpoczął się pierwszy rok dziesięciolatki, a w 
programach zreformowanej szkoły do współ­
pracy rodziców i zakładów opiekuńczych 
przywiązuje się duże znaczenie i określa za­
dania w wychowywaniu młodego pokolenia.

Leszczyńskie władze oświatowe nie mniej­
szą wagę niż do korekty sieci szkół przywią­
zały do ustalenia nowych form współpracy 
szkoły z domem i zakładami opiekuńczymi. 
Zaczęto więc powierzać rodzicom prowadze­
nie zajęć w kółkach zainteresowań. Okazało i 
się, że zajęcia prowadzone przez rodziców, 
fachowców z danej dziedziny, młodzież za­
aprobowała.

W Zbiorczej Szkole Gminnej w Pępowie wielu 
chętnych słuchaczy znajdują kombatanci drugiej j 
wojny światowej. Ich przeżycia i doświadczenia n 
frontowe pasjonują zwłaszcza chłopców, w Li- | 
ceum Ogólnokształcącym w Rawiczu pozalekcyjne I 
zajęcia, także techniczne, prowadzą rodzice. W g 
Szkole Podstawowej w Śmiglu ojciec jednego I 
z uczniów, milicjant, prowadzi drużynę młodzie- | 
żowej służby ruchu. W Zbiorczej Szkole Gminnej 
w Kościanie rodzice pełnią dyżury w czasie przerw. 
Wprowadza się też zwyczaj propagowania przez 
rodziców niektórych zawodów. Najczęściej ojco­
wie przychodzą na lekcje wychowawcze lub lek­
cje wychowania obywatelskiego i opowiadają 
o wykonywanych przez siebie zawodach. Takie 
spotkania mają szczególne znaczenie w propago­
waniu zawodów „deficytowych”. Konfrontacja obie­
gowych opinii o nich z jej rzeczywistymi walora­
mi jest najbardziej przekonująca.

Korzystając z dotychczasowych doświad­
czeń współpracy szkoły z rodzicami i zakła­
dami opiekuńczymi, leszczyńskie władze 
oświatowe zatroszczyły się o ich upowszech­
nienie. Z udziałem wszystkich zainteresowa- I 
nych opracowano plan współpracy na najbliż­
sze lata. Jego myślą przewodnią jest zapew­
nienie optymalnych warunków dydaktycznych 
i wychowawczych klasom pierwszym, pow­
szechnej szkoły dziesięcioletniej. Między in­
nymi pragnie sćę bardziej nż dotychczas za­
angażować rodziców, zakłady pracy, samorrą- 
d'T osiedlowe w organizowanie zajęć wypeł­
niających czas wolny młodzieży. Komitety 
rodzicielskie, zakłady opiekuńcze to przecież 
partnerzy szkoły, niezbędni w realizacji re­
formy oświaty.

BARBARA GRZEGORZEWSKA

Kaliskie
Milicja ujawniła 
sprawcę zbrodni
Ta sobota obfitowała w Koźląt 

kowie (Kaliskie) w wesela; odby­
ła się też zabawa wiejska. Po 
wesoło spędzonym wieczorze i 
nocy, ranek przyniósł tragiczną 
wieść: 52-letnią właścicielka 4-hek 
tatowego gospodarstwa została za 
mordowana. Zwłoki zostały zma-. 
sakrowane.

Podczas żmudnego dochodzenia 
prowadzonego przez funkcjonariu 
szy Komendy Wojewódzkiej MO 
w Kaliszu, zacieśnił się krąg po­
dejrzanych. Znalazł się wśród 
nich chory psychicznie mieszka­
niec tej wioski (trzykrotnie prze­
bywał w zakładach zamkniętych), 
którego postępowanie było w 
przeszłości nieobliczalne: bez po­
wodu zabił swego jedynego ko­
nia, podobnie postąpił z psem, 
przygotował grób dla matki. Schi 
zofrenika obciążały też wyniki 
ekspertyz i dowody rzeczowe. M. 
in. plamy krwi ujawniono na 
odzieży, zgadzały się linie papilar 
ne, znaleziono też w jego miesz­
kaniu narzędzie zbrodni — zakrwa 
wiony kołek metalowy.

Jakie były zatem motywy zbrod 
ni? Zabójca opowiadał o „ducho­
wych katorgach, które musiał 
znosić z powodu niewidzialnego 
prześladowania go przez tę kobie 
tę”. Można to zrozumieć jedynie 
w kontekście stwierdzonych u 
niego schorzeń psychicznych.

W sprawie tej nie będzie aktu 
oskarżenia, bo choroba psychicz­
ną, a więc niepoczytalność zabój­
cy, wyklucza jego odpowiedzial­
ność karną. Nasuwa się nato­
miast pytanie: czy nie ma mo­
ralnych sprawców tragedii? Czło 
wieka chorego (zaawansowana 
schizofrenia urojeniowa) pozosta­
wiono przecież na łasce losu.

(bop)

„Człowiek i niebo”: 11.30 Sztuka 
Marii Callas; 12.05 Czas dobrych 
gospodarzy: 12.25 Giełda płyt: 13 
Aud. inf. o lekcjach francuskie­

go i hiszpańskiego;; 13.15 Muzyka 
ludowa Francji; 13.30 Tu Studio 
Stereo (ogólnop.); 14 R-TV Szko 
ła Średnia dla Pracujących — 
Technikum Rolnicze: 14.15 Tu 
Studio Stereo (ogólnop.); 14.35 Mu 
zyczaiy śvviat McCoy Tynera (ste­
reo ogólriop.); 15.05 „W Jeziora­
nach”; 15.40 „Nurt” — fragm. 1 
pow. W. Berenta; 16.05 Dla na­
uczycieli: „Przed pierwszym
dzwonkiem”; 16.25 Jęz. niemiec 
ki; 16.40 Z taśmoteki spikera; 
16.50 Radioexpress; 17.15 Public, 
zagraniczna; 17.3C Z taśmoteki spi 
kera; 17.40 „W trosce o nasze 
dziecko”; 17.55 Polska piosenka; 
18.25 Kalejdoskop nauki: 19 Eko 
nomia na co dzień: 19.15 Jęz. ro­
syjski; 13.30 Jam session (stereo

Beton 1ub stal przeciw szczurom
W Instytucie Budownictwa Wodno-Melioracyjnego Aka­

demii Rolniczej w Poznaniu przeprowadzono badania nowo­
czesnych materiałów termoizolacyjnych, stosowanych często 
w budownictwie inwentarskim. Spravzdzono ich odporność 
na niszczenie przęz gryzonie. Próbom poddano m. in. styro­
pian, płyty wełny mineralnej, piankę poliuretanową. Okazało 
się, że wszystkie z badanych materiałów w określonych wa­
runkach mogą być niszczone przez szczury, a najłatwiej sty­
ropian. Doświadczenia wykazały, że najbardziej odpornym 
jest wełna mineralna w postaci płyt.

Specjaliści na podstawie tych badań uważają, że w budyn­
kach inwentarskich w miarę możliwości należy materiały 
termoizolacyjne zabezpieczać przed gryzoniami warstwą z 
twardego materiału np. betonu lub stali. (PAP)

W gminie Wyrzysk (woje- 
** wództwo pilskie) jest spo 
rc gospodarstw prowadzonych 
na wysokim poziomie, ale są 
też takie, które uzyskują kiep 
skie rezultaty.

Z 749 gospodarstw indywi­
dualnych (o areale powyżej 2 
hektarów) 45 — to gospodar­
stwa specjalistyczne. 108 rol­
ników nie sprzedaje żadnych 
produktów, a 141 nie przekra 
cza 15 000 złotych (rocznie) 
wartości produkcji sprzeda­
nej. Do tego trzeba dodać, że 
w 127 gospodarstwach nie ho- 
duje się zwierząt.

Opracowany szczegółowo pro­
gram zakłada, że na koniec tego 
roku w gminie Wyrzysk będzie 
119 gospodarstw specjalistycz­
nych. Te, których domeną bę­
dzie hodowla bydła zajmą około 
20 procent ogólnego areału grun­
tów w gospodarce indywidualnej 
i produkować będą aż 45 procent 
skupowanego tu mleka i żywca 
wołowego. Podobne relacje są 
realne w hodowli trzody chlew­
nej.

Dla rolników specjalistów, 
osiągających bardzo dobre wy 
niki, sprawa oczywistą jest.

ogólnop.): 20.15 25 lat z Fdharmo- 
nią Śląska — jubileusz K. Stryji 

(stereo ogólnop.): 22.15 Dylematy 
II Rzeczypospolitej — Polski par­
lament 1918—21 r.: 22.35 R-TV 
Szkoła Średnia dla Prac. — Jez. 
polski (sem. ni); „Czytamy wier 
sze Cypriana Kamila Norwida”; 
22.50 G. Puccini: Aria z II aktu 
opcrv „Madame Butterfty”.

Wiadomości: 12, 15. 16. 22.55.

r TtŁEFHDa j
PROGRAM 1: 12.45 — TTR — U- 

prawa roślin (sem. 1) — „Podstawo 
we minerały i skaty glebotwórcze 
oraz ich własności”; 13.25 — TTR 
— Hodowla zwierząt (sem. 1) „U- 
kład pokarmowy”; 15,30 — NURT — 
Filozofia — „Spory wokół źródeł

Rlskie

W gminie Wyrzysk pod dyktando 
gospodarstw specjalistycznych

że śmiałe inwestowanie i po­
szerzanie areału zwiększa 
efektywność gospodarowania. 
Potwierdzają to w pełni ana­
lizy wyników gospodarstw 
specjalistycznych. Charaktery 
zują się one albo:

— wyższą o 135 procent produk 
cją trzody chlewnej;

— wyższą o prawie 60 procent 
wydajnością pracy w stosunku do 
gospodarstw przeciętnych w gmi­
nie:

— niższymi kosztami produkcji.

Są to suche wskaźniki, ale 
za nimi kryje się znaczny po­
tencjał gospodarczy wykorzy­
stanie rezerw w rolnictwie in 
dywidualnym.

■Osiągnięcia dobrych rolni­

wiedzy i dróg poznania”. Wykład 
doc. dr Wiesława Banasiewicza; 
16 — Dzień dobry, tu Telewizja; 
16.30 — „Obiektyw”: 16.50 — Zwie 
rzyniec” (kol); 17.30 — Z bojo­
wych tradycji: „Ułan księcia Jó­
zefa” — archiwalna komedia fil* 
mowa polskiej produkcji; 19 — 
Dobranoc dia najmłodszych (kol ); 
19.10 — /siódemka”; 19.30 — Wie 
czór z dziennikiem (kol.); 20.30 — 
Teatr Telewizji: Aleksander Czcha 
idze — „Most” (kol.)Z21.50 — „Jak?” 
— program publicystyki kultural­
nej; 22.30 — Dziennik (kol.).

PROGRAM 2: 16.10 — „Nowoczes 
neść w domu i zagrodzie”; 16.35 
— Język niemiecki — kurs podsta­
wowy. lekcja 1; DZIEŃ TELEWI­
ZJI WŁOSKIEJ (kol.), w tym: 
17,05 — Gianni Morandi — fragment

Z 'Wrześni do 5 województw

Przedsiębiorstwo Produkcji Pomocniczej i Montażu Budownictwa 
Rolniczego we Wrześni (Poznańskie) jest głównym producentem 
i dostawcę stolarki budowlanej, prefabrykatów betonowych i wy­
robów metalowych na rzecz przedsiębiorstw budownictwa rolni­
czego w 5 województwach Ostatnio „Stokbet" produkuje kabiny 

sanitarne dla fabryk domów w Obornikach i Mieszkowie.
Na zdjęciu: zakład prefabrykacji betonów.

Fot. — R. Królak

Konińskie 1

Zabytkowe budynki । 
odzyskają piękno 1

Pyzdry, niewielkie miaste- ' 
czko w województwie końiń- * 
skim, ma sporo interesują­
cych zabytków architektonicz ; 
nych. których walory dotych 
czas wykorzystywano tylko w । 
niewielkim stopniu. Dotyczy 
to m. in. XIV-wiecznego bu­
dynku poklasztornego. Odkry- | 
rc w nim późnogotyckie (dato 
wane na XV i XVI wiek) ma | 
lowidła ścienne oraz XVIII- | 
wieczne polichromie.

Z inicjatywy miejscowych | 
władz obiekt ten poddany zo 
stanie gruntownej restauracji. | 
Postanowiono zaadaptować go 
na potrzeby miejsko-gminne- | 
go ośrodka kultury. Obok pra 
cowni i klubów znajda się | 
tam także pomieszczenia dla 
regionalnego muzeum. Stałą I 
opieką i nadzorem objęto rów 
nież szereg innych obiektów, I 
m. in. zabytkowe domy w cen 
trum miasteczka. (PAP) I

Meble z Czarnkowa dla 57 statków
Hale wytwórcze Fabryki 

Sprzętu Okrętowego „Meblo- 
mor” w Czarnkowie (Pilskie) 
opuściła kolejna seria wyso­
kiej klasy mebli przeznaczo­
nych na wyposażenie 57 stat­
ków budowanych w stocz­
niach polskich. Obecnie trwa 
montaż mebli, na które cze­

ków z gminy Wyrzysk — to 
również wynik stałej moder­
nizacji i rozbudowy bazy pro 
dukcyjnej. Wielu z nich za­
ciąga znaczne kredyty inwes­
tycyjne i występuje o dodat­
kowy przydział gruntów. W 
Osieku, Wyrzysku, Polanowie, 
spotkać można okazałe obiek­
ty inwentarskie. Miejscowi 
rolnicy, korzystając z usług 
pobliskiej (najlepszej w kraju) 
Wojewódzkiej Spółdzielni Bu­
downictwa Wiejskiego w Ko- 
sr Iowie decydują się na budo­
wę nowoczesnych, często pro­
totypowych chlewni czy obór. 
Dla przykładu w gospodar­
stwach Damiana Pinkowskie­
go i Czesława Głupczyńskie- 

go powśtaja w szybkim tempie 
chlewnie typu „Wielisławice”.

recitalu; 17.15 — „Siena” — cz. 1, 
Reportaż: 17.35 — „Dawid” repor­
taż; 17.55 — „Siena” cz. 2. 
repoiftaż; 18.15 — Śpiewa Gianni 
Morandi — fragment recitalu; 18.20 
— „Siena” cz. 3, reportaż; 18.40 — 
„Lśniącą smuga strachu” — re­
portaż sportowy; 19.10 — ..Tele­
skop; 19.30 — Wieczór z dzienni

.^^9^ejwos##e###M##«*»###»#e#«#łM#»###w#####^^
| „GŁOS WIELKOPOLSKI”, przedstawiciele w województwach

KALISZ: Bogdan Pardus, ut Kazimierzowska 4, fet 36-89.
KONIN: Wojciech PlułowsW, pt PZPR 1, tel. 266-67.
LESZNO: Tomasz Talarctyk, ul. Słowiańska 38, teł. 28-25.
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56. tel. 43-56.

Komputery 
usprawniają produkcję

W coraz szerszym stopniu 
stosuje się elektroniczna tech­
nikę obliczeniową w przedsię 
biorstwach województwa ko­
nińskiego.

Po Konińskich Zakładach Na 
prawczych Przemysłu Węgla 
Brunatnego i Elektrowni 
oraz Hucie Aluminium „Ko­
nin” — bank informacji 
technologicznych przygoto­
wują Zakłady Przemysłu 
Jedwabniczego „Miranda” w 
Turku. Jeszcze w roku 
bieżącym ma być uruchomio­
ny w tym przedsiębiorstwie 
podsystem obejmujący gospo­
darkę materiałową. Wdraża­
nie pełnego informatycznego 
systemu zarządzania w „Mi­
randzie” potrwa do 1980 r.

PAP

kają statki handlowe i dale­
komorskie trawlery rybackie, 
sprzedawane pi^zez nas m. in. 
do ZSRR.

Do końca roku „Meblomm” 
cpuści 30 kompletnych zesta­
wów mebli dla statków.

PAP

Tylko dzięki tym obiektom 
pogłowie trzody chlewnej w 
gminie zwiększy się o 1000 
sztuk

Coraz częściej gospodarstwa o- 
bejmują ludzie młodzi W tym ro 
ku 22 rolników przekazało swoje 
grunty młodym następcom. 20 po 
bicra już zasłużoną długołetmią 
pracą — emeryturę.

Większość następców zaraz PO 
objęciu gospodarstwa decyduje 
się na kartę specjalistyczną. Jest 
to świadectwo dobrej pracy, któ­
rą w edukacji rolniczej prowa­
dzi Gminna Rada Oświaty i Po­
stępu. W okresie jesienno-zimo­
wym z różnych form upowszech­
niania wiedzy rolniczej korzysta 
prawie 1 006 osób, w większości 
młodych rolników.

Gospodarstwa specjalistycz­
ne w gminie Wvrżysk coraz 
bardziej narzucają ton innym 
rolnikom. Wielu z nich — to 
potencjalni kandydaci na spe 
cjalistów; żywo interesują się 
osiągnięciami sąsiadów zza 
miedzy i coraz częściej chcą 
dorównać najlepszym.

WŁADYSŁAW WRZASK

kiem (kol.); 20.30 — „Domenłco 
wiecznie młody” — recital Dome- 
nico Modugna; 21.30 — Rodzinne 
strony „Ojca chrzestnego” — re­
portaż ukazujący działalność i po 
wiazania sycylijskiej mafii; 22.3# 
— Kaplica Svkstvńśka: 22.45 — Do 
hranoc po włosku — śpiewa Dru- 
pi (kol.).
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ZAKŁAD DOŚWIADCZALNY 
przy CENTRALNYM LABORATORIUM 

AKUMULATORÓW i OGNIW 
w POZNANIU

ZATRUDNI NATYCHMIAST PRACOWNIKÓW
W NASTĘPUJĄCYCH ZAWODACH:

0 TOKARZ
0 FREZER
0 SZLIFIERZ
0 Ślusarz narzędziowy
0 Ślusarz remontowy
0 MONTER OGNIW i BATERII
0 MALARZ
0 GONIEC
0 SZATNIARZ

ZGŁOSZENIA PRZYJMUJE
i BLIŻSZYCH INFORMACJI UDZIELA:

Sekcja Służby Pracowniczej w Poznaniu, ulica 
Gdyńska 31, II piętro, pokój 202, telefon: 786-565.

3178-K1

>o zbioru warzyw, za- 
rudni kobiety, mężczyzn 
- ogrodnictwo. Starołęc-

Ciągnik C 40-11 po napra 
wie głównej zarejestrowa 
ny sprzedam. Gościeszowi 
ce 53, gmina Niegosławi­
ce,’ zielonogórskie 1313p

Ładny zagraniczny ko­
żuch damski, rozmiar 44. 
sprzedam. Tel. 521-60.

69726g

Sprzedam kożuch damski.
Tel. 448-45 po godz. 16.

70361g

Ursusa C-385 — sprzedam. 
Pępice 41/68, 49-351 Przy­
lesie, woj. opolskie, gmina
Brzeg. 1206p

samochody

Karoserię Nysy - lodów­
kę, oraz kabinę Żuka 
sprzedam. Władysław No­
wicki, 62-200 Mnichowo 
gnieźnieńskie. 1342p

Syrenę 105 (premia PKO) 
zamienię na nowego Fia­
ta 126p, Andrzej Nowa-
kowski, Leszno, ul. 17
Stycznia 22, tel. 29-59.

1343p

Sprzedam żuka dolno- lub 
górnozaworowego. Piła, 
ul. Połabska 72. 1365p

Wołgę M-21 sprzedam. Po 
znań - Naramowice, Jas-
na Rola 8. 69857g

a 165. 70425g

Instrument flet boczny — 
tupię. Szczecin, tel. 757-52. 

2326-K2

Sprzedam kolumny głoś­
nikowe 40 VA. dwa mi­
krofony AKG. single, a- 
dapter Ziphona 402. Tel.

Saksofon altowy, sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 67488g

614-52. 67564g

Wiertła dentystyczne o- 
raz kompresor -L sprze­
dam. Engla 30 (pracow-

Sprzedam Importowany 
wózek głęboki. Osiedle 
Oświecenia 99 m. 61.

67553g

Bony PeKaO kupię.
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 70426g.

Folię diapozytową, sprze 
dam. Tel. 33-31-86. 66981g

Cukiernię sprzedam lub 
wydzierżawię. Gubin, Ko- 
svnierów 91, telefon 140.
Sadakiewski. 2305-K2

Roztrząsacz 2-osiowy po 
kapitalnym remoncie — 
sprzedam. Zawady 6.

2320-K2

Sprzedam silnik VW 1200.
Poznań, Wiosenna 2.

676llg

nia). 67619g

Sprzedam 3 segmenty ko 
Szalińskie, elementy nad­
wozia Fiata 126p. Telefon

Piec do centralnego sta­
lowy 10 m*. nieużywany 
— sprzedam. Luboń 1, 
Dzierżyńskiego 34, tel. 
12-03-38. 67574g

407-08. 67467g

Wyrób t sprzedaż kolan 
pcw średnica 50 mm, zwę 
żek średnica 50X60 mm. 
rur spłucznych. Os Ple­
wiska. Łąkowa 101, Ku- 
iawskt. 67470g

Sprzedam okazyjnie futro
7 nutrii. Ul. Przybyszew­
skiego 9 m. 2, po godz 16

67481g

Przyjmę zamówienia na
sadzonki pomidorów
szklarni pod folię.

do
Po

znań, ul. Glebowa 4.
67490g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 30 wrze­
śnia 1978 r. zmarł nagle

PROF. DR HAB.
JERZY ZWOLIŃSKI

rektor Akademii Rolniczej w Poznaniu, 
były przewodniczący Kolegium Rektorów 

ni. Poznania. .

Okryte głęboką żałobą środowisko akademi­
ckie żegna w Nim wybitnego uczonego i wy­
chowawcę, człowieka prawego, oddanego bez 
reszty nauce, młodzieży akademickiej oraz do­
skonaleniu organizacji szkolnictwa wyższego 
w Polsce.

Straciliśmy wielkiego człowieka 1 przyjaciela.

W imieniu społeczności akademickiej środo­
wiska poznańskiego

Kolegium Rektorów m. Poznania

3439-K3
RET.’!

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
30 września 1978 r. zmarł nagle w wieku 57 lat

DR HABILITOWANY

JERZY ZWOLIŃSKI
profesor zwyczajny

rektor Akademii Rolniczej w Poznaniu, 
były dziekan Wydziału Zootechnicznego, dyrek­
tor Instytutu Hodowli i Technologii Produkcji 
Zwierzęcej, kierownik Zakładu Hodowli Koni. 
Przewodniczący Kolegium Rektorów miasta Po­
znania w latach 1975—1978. członek Komitetów 
Naukowych PAN, Prezydium Rady Naukowo- 
Technicznej przy Ministrze Rolnictwa, członek 
wielu towarzystw naukowych, krajowych i za­
granicznych. odznaczony Krzvż,em Kawaler­
skim Orderu Odrodzenia Polski. Złotym 
Krzyżem Zasługi,- Medalem Komisji Edu­
kacji Narodowej, Medalem 39-1ncia PRL, Zło- 
tvm i Srebrnym Medalem „Za Zasługi dla 
Obronności Kraju” oraz licznymi medalami 

honorowymi;

Laureat licznych nagród, autor wielu prac 
naukowych i podręczników.

Odszedł od nas wybitny uczony, znakomity 
organizator, opiekun i przyjaciel młodzieży aka­
demickiej.

Niezapomniane zostanie Jego miejsce w na­
szych sercach i umysłach, wyznaczone osobo­
wością człowieka bez reszty oddanego sprawie 
nauki i jej służbie dla kraju.

Uroczystości żałobne rozpoczną się 3. X. br.
o godz. 10 przed gmachem Coli, 
ska Polskiego 28.

Max., ul. Woj-

Perkusję „Everplay” — 
sprzedam. Poznań. Kosiń
skiego 8 m. 18. 67580g

Sprzedam resztki cegły, 
tragarzy, terabony. tel. 
613-93. 67634g

Sprzedam elektronicznego 
perkusistę i organv Ver- 
mona Oferty ..Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 67680g

Sprzedam kombajn Vistu 
la lub zamienię na Żuka, 
Ursusa 330. 4011. Weroni­
ka Wysocka. 78-600 Wałcz, 
ul. 12 Lutego Wyb. la. 
woj. pilskie. I281p

Pogrzeb odbędzie się dnia 2 października 1978 
roku o godz. !4 na cmentarzu górczyńskim.

W dniu 30 września 1978 r. zmarł nasz uko­
chany mąż, tata, dziadek, brat, szwagier i przy­
jaciel ,

Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego współ­
czucia składają:

W dniu 29 września 1978 roku zmarł po dłu­
giej chorobie

W Zmarłym straciliśmy niezwykle życzliwe­
go człowieka i serdecznego kolegę.

Dyrekcja — POP — Rada Zakładowa 
oraz koleżanki i koledzy 

Polskiego Biura Podróży „ORBIS”.

BOGDAN NOWAKOWSKI
były długoletni, zasłużony pracownik i dyrektor 
Oddziału Obsługi Turystycznej PBP „ORBIS” 

w Poznaniu.

1
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Pożegnanie Zmarłego nastąpi 
cmentarzu junikowskim w Alei

o godz. 12 na 
Zasłużonych.

Senat, młodzież akademicka i pracownicy

3442-K3

WŁADYSŁAW KUDŁA
adwokat 

emerytowany członek Zespołu Adwokackiego 
nr 13 w Poznaniu.

Śmierć zabrała z naszego grona znakomitego 
prawnika i wielkiej prawości kolegę.

Żegnamy Go z głębokim żalem.

Członkowie i pracownicy 
Zespołu Adwokackiego nr 13 w Poznaniu.

70414g

70318g

godz. 15. 70353g

f nieruchomości

zgub;

Poszukuję pomieszczenia 
z przeznaczeniem na pra 
cownie krawiecką. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 70447g.

towa 7 m. 6.

Panna pracująca, poszu­
kuje pokoju. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
69191g.

27 września zgubiono na 
Raszynie portmonetkę z 
pieniędzmi. Znalazcę wy­
nagrodzę. Tel. 638-41 do

Naprawa resorów samo­
chodowych z montażem, 
krótkie terminy. Obór 
nicka 306, Lisowski. 69839

PROWADZI

KURSY JĘZYKÓW OBCYCH

metodami,

Szkoła Podst. nr 26;ul. Berwińskiego 2/4
ul. Krakowska 10 (dawna Kościuszki) — Szkoła Podsta-

Szkoła Podstawowa nr 43;

OŚWIATA” organizuje również kursy w.LINGWISTA

2937-K1

„LINGWISTA - OŚWIATA 
Krajowa Spółdzielnia Pracy 

w Warszawie
Okręgowy Oddział w Poznaniu, 

ul. Klasztorna 2
Dom piętrowy cały wol­
ny, ogród dochodowy w 
Słupsku, teren nadmorski, 
sprzedam. Władysław No 
wieki, 62-200 Mnichowo. 
gnieźnieńskie. 1341p

Sprzedam działkę budów 
laną 800 m1, pow domek 
wolnostojący lub bliźnia­
czy — Osiedle Plewiska. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 67687g.

Zastawę 750 sprzedam. Po 
znań, ul. Palacza 18b. po 
kój 121 godz. 17—22. 69765g

Sprzedam Daf 1968

28 bm. godz. 16.30 przy ul. 
Strzałowej zgubiłam dam­
ski zegarek. Pamiątka ro 
dzinnal Uczciwego znalaz 
ce wynagrodzę Wiesława 
Piotrowska, Poznań, Kwia

rok, z automatyczną skrzy 
nią biegów. Tel. 67-28-82. 

69252g

Nierównomierne zdziera­
nie opon, niewyważenie 
kół, przepały — usuniesz 
w stacji diagnostycznej 
inż. A. Piechowski, Syto 
komli 1 (za rondem obor-
nickim). Czynna 
9—18.

godz. 
68483g

But damski, nowy — zna 
leziono. Tel. 33-07-56.

70390g

angielskiego —
francuskiego 

hiszpańskiego 
— niemieckiego

nowoczesnymi efektywnymi

rosyjskiego
— szwedzkiego

— włoskiego

dla początkujących i zaawansowanych oraz przygoto­
wujące do egzaminów państwowych,
w grupach tradycyjnych, przyspieszonych i laborato­
ryjnych.

ZAPISY PRZYJMUJĄ I SZCZEGÓŁOWYCH INFORMACJI 
UDZIELAJĄ OŚRODKI NAUCZANIA — w godz. 17—19, 
z wyjątkiem sobót i dni świątecznych :

wowa nr 82;
ul. Stalingradzka 32/40

I
O

Antykorozyjne zabezpie­
czenie, ze szczególnym 
uwzględnieniem przestrze 
ni zamkniętych — poleca 
wyspecjalizowany Auto 
Service, Przeźmierowo, 
Szosa Poznańska 3. W 
okresie 2-letniej gwaran­
cji po zimie, uzupełnia­
my powłoki antykoro­
zyjne. 69168g

Wpisy na zaoczne (kores 
pondencyjne) kursy kre­
śleń technicznych oraz 
kosztorysowania — przyj 
muje. szczegółowych in­
formacji pisemnych udzie 
la — „Oświata”. 31-139 
Kraków, ul Spasowskie- 
go 8 (przedłużenie, al. 
Siemiradzkiego). 2031-K2

Osiedle Oświecenia 1 — Szkoła Podstawowa nr 19;
KONIN, ul. Dworcowa 7a — Zakładowy Dom Kultury 
Huty Aluminium.

Ośrodek „LINGWISTY” przy ul. Berwińskiego 2/4 przyjmuje 
ponadto zapisy na KURSY NIEDZIELNE w każdą niedzielę 
w godz. 9—12 oraz KURSY SPECJALISTYCZNE.

SZKOŁACH dla dzieci i młodzieży i w ZAKŁADACH PRACY 
— zgłoszenia w biurze Oddziału, ul. Klasztorna 2, tel. 542-26.

Skodę wywrotkę, sprze­
dam. Edward Dorobisz, 
Zawiercie VI, Wojska 
Polskiego 79, teł. 213-05.

2348-K2

Kupię pokój z kuchnią, 
własnościowe, w starym 
budownictwie. Oferty — 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 67676g.

Przyjmę na pokój student 
kę. Os. Oświecenia 98 m. 8. 

69884g

Panienki na pokój przyj- 
mę. Winogrady 61. 699Ó5g

JERZY ZWOLIŃSKI
Ci, którzy Go kochają

Uroczystości żałobne rozpoczną się 3. X. br.
o godz 10 przed gmachem Coli 
ska Polskiego 28.

Pożegnanie Zmarłego nastąpi 
cmentarzu junikowskim w Alei

Max., ul. Woj-

o godz. 12 na 
Zasłużonych.

3444-K3

Dnia 27 września 1978 r. zmarł po długotrwałej 
chorobie nasz współpracownik i kolega

ZYGMUNT WESOŁEK
Żonie 'i Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokie­

go współczucia składają

Dyrekcja, POP, Rada Zakładowa, 
koleżanki i koledzy 

Zakładów Naprawczych Sprzętu Medycznego.

3406-K3

"I" W dniu 29 września 1978 r. zasnęła w Bogu 
moja najukochańsza żona, śp.

PELAGIA SKOWROŃSKA
z domu Maćkowska

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 2 paź­
dziernika br. o godz. 15 w Obrzycku.

W smutku pogrążony

MĄŻ

Przeźmierowo, ul. Rynkowa 29. 70438g

W dniu 28 września 1978 r. zmarł w Poznaniu tDnia 28 września 1978 r. zmarła, opatrzona
Sakramentami św., przeżywszy lat 79 moja 

najdroższa żona, nasza ukochana matka, bab­
cia i prababcia, śp.

FRANCISZKA KRÓLIKOWSKA
z domu Herkpwiak

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 3 paź­
dziernika 1978 r. o godzinie 13.05 na cmentarzu 
junikowskim.

W smutku pogrążony

mąż z córką i rodziną

Ul. Marcelińska 66 A m. 2. 3427-U3

Uszczelnianie okien taś­
mą aluminiową, wykonu­
jemy solidnie II lat, pier 
wi w Poznaniu, WUSP, 
tel. 643-56 — Wiciak.

66570g

Cyklinowanie, lakierowa­
nie parkietów. Tel. 647-95,
Kantak. 67981g

Płaszcze, kurtki damskie 
— poleca pracownia, Ku- 
źnicki, Wyżyny 60, do­
jazd do ulicy Murawa.

69513g

PODRĘCZNIKI W RAMACH OPŁAT ! 
5
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matrymonialne

Poznam panią lat 40—50, 
chętnie fryzjerkę. Cel ma 
trymonialny. Oferty ,,Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
67070g.

Panna 26-letnia, wzrost 
167, wykształcenie śred­
nie, członek SM, z braku 
znajomości, pozna pana 
do lat 35, w celu matry­
monialnym. Oferty „Pra 
sa", Grunwaldzka 19 dla 
67269g.

Blondynka 32-letnia pan­
na, wykształcenie średnie 
pozna pana. Cel matry­
monialny, Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 67456g

JERŻY ZWOLIŃSKI

całe swoje

3437-K3

nego sprawie, której służył przez 
życie

PZPR
Poznaniu

Komitet Zakładowy
Akademii Rolniczej w

Cześć Jego pamięci!

Utraciliśmy na zawsze człowieka wybitnego, 
szlachetnego, skromnego, bezgranicznie odda-

Z głębokim żalem zawiadamiamy, -że w dniu 
30 września 1978 roku zmarł nagle w wieku 
57 lat, rektor Akademii Rolniczej

PROF. DR HABIL.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 2 października
1978 r. o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W dniu 28 września 1978 r. zmarł wieloletni 
członek Cechu

Cześć Jego pamięci!

Panna 29-letnia (lekkie 
inwalidztwo), wykształce­
nie średnie, mieszkanie — 
pozna pana do lat 35. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 67162g.

Dla siostry, poszukuję pa 
na kulturalnego z wyż­
szym lub średnim wy­
kształceniem, 27—36 lat, 
tylko w celu matrymonial 
nym. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 67649g

3446-K3

kol. SYLWESTER TOMASZEWSKI
mistrz ślusarski

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają

Zarząd, członkowie, pracownicy 
Cechu Rzemiosł Metalowych 

i Elektrotechnicznych w Poznaniu.
70471g

tDnia 28 września lOTS r. zmarł nagle, mój 
ukochany mąż, nasz najdroższy ojciec, zięć, 

brat, szwagier i wujek, śp.

LEON BOROWICZ
Pogrzeb odbędzie

dziernika 1978 r. 
junikowskim.

Ul. Głogowska 71

o
się we wtorek, dnia 3 paź-
godzinie 10.25 na cmentarzu

W smutku pogrążona

żona rodziną

m. 26. 3424- U3

tW głębokim żalu pogrążeni zawiadamiamy 
o śmierci, śp.

MARII STEFAŃSKIEJ
z domu Górskiej

mojej drogiej, nigdy niezapomnianej żony, na­
szej ukochanej matki, teściowej i babci.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 2 paź­
dziernika br. o godz. 11 na cmentarzu w Siera­
kowie Wlkp.

Mąż z rodziną 
Sieraków, ul. Dworcowa 24. 7O448g

tDnia 29' września 1978 r. zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., przeżywszy lat 82 nasza

tikochana 
śp

Pogrzeb 
dziernika

matka, teściowa, babcia i prababcia,

ZOFIA PASSON

junikowskim.

odbędzie się we wtorek, dnia 3 paź- 
1978 r. o godzinie 13.40 na cmentarzu

W smutku pogrążona

Ul. Jaworowa 47 m. 6. 3426-U3

32-letni kawaler, wysoki, 
przystojny, studia, mie­
szkanie, samochód — po 
ślubi wysoką, zgrabną 
pannę po studiach. Zdję­
cia mile widziane. Oferty 
„Prasa". Grunwaldzka 19 
dla 67270g.

Pan z wyższym wykształ 
cenieni, pozna panią do 
lat 50, w celu matrymo­
nialnym. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 67653g

Samotni — oferty w Biu 
rze Matrymonialnym — 
„Swatka”. 90-434 Łódź, 
Piotrkowska 133. 2349-K2

Dnia 28 września 1978 r. zmarł długoletni czło­
nek Spółdzielni Rzemieślniczej „Mechaników” 
w Poznaniu

SYLWESTER TOMASZEWSKI
Cześć Jego pamięci!

Pogrzeb odbędzie się w dniu 2 października 
1978 r. o godzinie 14.15 na cmentarzu junikow­
skim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają

Rada, Zarząd i pracownicy 
Spółdzielni Rzemieślniczej „Mechaników” 

w Poznaniu.
3432-K.3

Dnia 27 września 1978 r. zmarł długoletni 
służony członek Cechu

PAWEŁ MANISZEWSKI
mistrz cukierniczy 

odznaczony Złotą Odznaką „Za Zasługi w 
woju Rzemiosła Wielkopolskiego” oraz

i za-

Roz-
Złotą 

i Srebrną Jubileuszową Odznaką Izby
Rzemieślniczej.

Pogrzeb odbędzie 
2 października br. o 
nikowskim.

Rodzinie Zmarłego 
czucia składają

się w poniedziałek, dnia 
godz. 11 na cmentarzu Ju-

wyrazy serdecznego współ -

Zarząd Cechn Rzemiosł Różnych w Poznaniu 
i Sekcja Cukierników.

34O8-K3

tDnia 28 września 1978 roku zmarł nagle mój 
najdroższy mąż, kochany ojciec, brat, szwa­

gier i dziadziuś, przeżywszy lat 73, śp.

ROMAN MOSKAU
odznaczony Krzyżem Kawalerskim 

Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 3 bm 
o godz. 10.30 na cmentarzu na Górczynie.

W głębokim smutku pozostają 

iona a córką i rodzina
Ul. Śniadeckich 28. 3423-173

+ Dnia 28 września 1976 r. zasnął w BomT krótkich cierpieniach, przeżywszy lat 29n?ói 
?wS śpą ’ n8jdr°ŻSZy brat, szwagS

TADEUSZ KAIK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 3 

dziernika 1978 r. o godzinie 11.55. 
junikowskim.

, paź- 
na cmentarzu

W smutku pogrążona
żona x rodziną

3425-V3
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Działacze i sportowcy
LWP w GKKFiS

W sobotę kierownictwo polskie­
go sportu z okazji 35-lecia ludowe 
go Wojska Polskiego spotkało się 
z działaczami, trenerami i spor­
towcami wojskowymi.

W spotkaniu uczestniczyli wice­
minister obrony narodowej gen. 
broni Eugeniusz Molczyk i zastęp­
ca kierownika Wydziału Organi­
zacji Społecznych Sportu i Turys­
tyki KC PZPR — Jerzy Misiewicz.

Zabierając głos przewodniczący 
GKKFiS Marian Renke w serdecz 
nych słowach wyraził sportowcom 
wojskowym słowa uznania i wdzię 
czności za wszystko, co uczynili 
dla polskiej kultury fizycznej i 
polskiego sportu.

R. Szurkowski bezkonkurencyjny
Na Osiedlu Bohaterów II 

Wojny Światowej w Poznaniu 
odbyło się wczoraj kryterium 
kolarskie, zorganizowane z o- 
kazji 50-lecia Okręgowego 
Związku Kolarskiego w Pozna 
niu. Na starcie tej imprezy 
stanęło ponad 200 zawodników
w trzech kategoriach 
wych.

Zawody rozpoczęły 
wyścigu młodzików, 
mieli do pokonania 5

wieko-

się od 
którzy 

okrążeń
c długości 1400 m. Zwyciężył
Z. Lubwiniak (Romet 
gośzcz) — 9 pkt., przed 
skiem (Borant Poznań) 
pkt.. i K. Rapciakiem

Byd-.
J. Li- 
— 6 
(LKS

Kajakarze Orła Wałcz
prowadzą w II lidze
W Bielsku-Białej rozpoczęły się 

ogólnopolskie regaty kajakowe o 
tytuł drużynowego mistrza Pol­
ski. Po pierwszym dniu w punkta 
cji I ligi w rundzie jesiennej pro 
wadzą kajakarze Górnika Czecho 
wice 90 pkt., przed Stoczniowcem 
Gdańsk 88 pkt., i Zawiszą Byd­
goszcz — 79 pkt.

W punktacji II ligi prowadzi 
Orzeł Wałcz 113 pkt., przed Nad- 
wiślanem Kraków 101 pkt. i Skrą 
Warszawa 86 pkt. (PAP)

Legnica) — 5 pkt. Bardzo cie 
kawy przebieg miał wyścig i u 
morów (dystans 21 km). Przed 
ostatnim finiszowym okrąże­
niem równą liczbę punktów 
miało dwóch kolarzy: A. 
Spławski ze Stomilu Poznań i 
L. Celrner (Dolmel Wrocław). 
Linię mety pierwszy przeje­
chał Spławski, zapewniając so 
bie zwycięstwo (17 pkt.), a in­
ny poznaniak — M. Kozber z 
Lecha dzięki świetnemu fini­
szowi wywalczył drugie miej­
sce w wvścigu spychając Cel- 
mera na trzecią pozycję.

Największym zainteresowa­
niem cieszył się wyścig senio­
rów (42 km), w którym udział 
wzięło kilku utytułowanych 
kolarzy, m. in. R. Szurkow-

ski, J. Jankiewicz, J. Faltyn, 
T. Mytnik, J. Brzeżny i T. 
Zawada. Swoją klasę potwier 
dził Szurkowski, wygrywając 
z przewagą wielu punktów 
nad pozostałymi konkurenta­
mi. Przez cały czas kontrolo-

Trójka najlepszych kolarzy w 
wyścigu seniorów. Od lewej: J.
Brzeżny, R. Szurkowski i ‘ 

Mytnik.
Fot. — R. Królak

T.

Ogólnopolskie regaty turystyczne samotników
Na największym akwenie wo­

jewództwa pilskiego jeziorze Be- 
tyń, w sobotę i niedzielę odbyły 
się tradycyjne, ogólnopolskie re­
gaty turystyczne samotników. Re 
gaty te zostały rozegrane w czte­
rech klasach jachtów śródlądo­
wych balastowych, kabinowych 
(klasa 1), jachtów mieczowych — 
kabinowych (klasa 2), klasie Orne 
ga oraz w klasie wolnej.

Na blisko 22 km trasę wystar­
towało kilkanaście jachtów. Po 
kilkugodzinnej walce jako pierw

si dobili do mety sternicy na 
„Omegach”. Jako pierwszy linię 
mety I Ogólnopolskich Regat Tu­
rystycznych Samotników minął 
Eugeniusz Sikora z Odlewnika 
Śrem (woj. poznańskie). On rów 
nież zwyciężył w swojej klasie. 
W pozostałych klasach zwyciężyli; 
w klasie pierwszej — Jan Szaliń 
skl — Jachtklub Morski „Maszo- 
peria” Wałcz; w klasie drugiej — 

Edmund Witkowski — Pilski Klub
Żeglarski LOK i w klasie czwar
tej Henryk Ozga
Klub Żeglarski, (wis)

Pilski

Dwie porażki laskarzy Warty
Trudno być w pełni zadowolo­

nym z dotychczasowych wystę­
pów drużyn poznańskich w spot­
kaniach o mistrzostwo I ligi ho­
keja na trawie. Nawet dotychcza 
sowy przodownik Lech przegrał 
wczoraj w Katowicach 0:1, ustępu 
jąe pierwszeństwa zwycięzcy — 
zespołowi AZS WSWF. W piątko­
wych derbach Poznania, stoją­
cych na dobrym poziomie Poczto 
wiec zremisował z Lechem 1:1 
(1:0). W drugim ze spotkań lokal 
nych rywali, Pocztowiec pokonał 
Wartę 1:0 (1:0). Było to ciężko 
wywalczone zwycięstwo, gdyż 
„zieloni” mieli więcej z gry, czę 
śclcj też wykonywali krótkie ro­
gi. Przed meczem tym pożegna­
no kończącego 20-letnią karierę 
wielokrotnego reprezentanta Pol­

ła pierwszy mecz w 
ze Stellą, która choć 
młodziła skład, gra 
przed rokiem.

tym sezonie 
znacznie od 
lepiej, niż

W spotkaniach minionych

ski, olimpijczyka 
Juszczaka.

Zbigniewa

Na boiskach Gniezna w sobotę 
Start i Stella podzieliły się punk 
tami, podobnie jak i Sparta oraz 
jej rywal zza miedzy — LKS Ro 
gowo. W niedzielę Sparta wygra-

dwóch kolejek zanotowano dwa 
niecodzienne wydarzenia. Dwa mi 
krobusy wiozące hokeistów War­
ty na mecz z AZS WSWF uległy 
awarii i cała drużyna zjawiła się 
ostatecznie na boisku akademików 
z przeszło półgodzinnym opóźnie­
niem. Sędziowie zmuszeni więc 
byli wcześniej odgwizdać walko­
wer dla gospodarzy. Spotkanie 
Start — LKS przerwano w 30 
min. przy stanie 0:1. Bramkarz 
gospodarzy uległ poważniejszej 
kontuzji i wówczas okazało się, 
że na boisku nie ma lekarza. 
Zgodnie z przepisami, mecz ten, 
ponieważ trwał dłużej niż 20 

min. powinien być dokończony w 
innym terminie na tym samym 
boisku, przy tych samych skła­
dach drużyn i tych samych sę­
dziach. (ad)

Szermierze Poznania pokonali Cluj
Przez trzy dni w Poznaniu 

rozgrywany był międzynarodo 
wy turniej szermierczy, w któ 
rym uczestniczyli zawodnicy z 
Cluj (Rumunia). Zakończył się 
on pełnym sukcesem reprezen­
tantów okręgu poznańskiego, 
którzy wygrali wszystkie bro­
nie zarówno w turnieju indy­
widualnym jak i w meczach 
drużynowych. Na szczególne 
słowa pochwały zasłużyli szer­
mierze ze Śremu. Aż w trzech 
broniach (oba florety • sznada) 
zajęli oni pierwsze miejsca.

We florecie mężczyzn pod nie 
obecność czołowych zawodni­
ków Warty startujących w Pu 
charze Polski najlepszym oka­
zał się Koterba (Śrem). W de­
cydującej o sukcesie walce ba- 
rażowej pokonał on Jarosław 
skiego (Warta) aż 5:0. Dalsze 
miejsca zajęli: 3. Kozłowicz 
(Warta), 4. Nowak (Warta), 5. 
Górniak (Śrem). 6. Sowa (AZS). 
W finale wystąpiło też trzech 
florecistów rumuńskich, ale za 
jęli oni końcowe pozycje.

Zwycięzca floretu — Koter^ 
ba triumfował również w szpa 
dzie osiągając w finale prze­
wagę aż dwóch zwycięstw nad 
pozostałymi konkurentami. Na 
kolejnych miejscach uplascwa 
li się: 2. Stołowski (Śrem), 3.

Szymkowiak (Warta), 4. Tom­
czak (Śrem) 5. Maćkowiak 
(Śrem). 6. Kis-Koncz (Cluj).

Floret kobiet zakończył się 
niespodziewanym sukcesem 17 
-letniej Barteckiej ze Śremu. 
W barażowym pojedynku wy­
grała ona z Wawrzyniak (War 
ta) 5:3. Dopiero trzecie miej­
sce zajęła rutynowana Habala 
(Cluj), która wyprzedziła An­
dor (Cluj), Tymoszuk (AZS) i 
Sliciu (Cluj).

Nieprzyjemnym zgrzytem za 
kończyły się zmagania szabli­
stów. Reprezentant Cluj — Bus 
mając na koncie 3 zwycięstwa, 
na znak protestu przeciwko 
niewłaściwemu jego zdaniem sę 
dziowaniu wycofał się z turnie 
ju. W broni tej zwyciężył Ko­
siński przed Węcławkiem (o- 
baj Warta). Łuczakiem (AZS). 
Klójeim i Szmytem (Warta). Na 
starcie zabrakło szablistów Za 
głębia Konin.

Wszystkie mecze drużynowe 
przyniosły sukces reprezentan 
tom Poznania. Najbardziej wv 
równany był mecz florecistek 
Zakończył się on remisem 8:8. 
ale w trafieniach lepsze były po 
znanianki (60:52). W pozosta­
łych broniach gospodarze wy­
grali wysoko: w szabli 12:4, we 
florecie mężczyzn 14:2, i w szpa­
dzie 11:5. (wił)

Lech zwycięzcą
niepokonanego lidera

Lech stał się autorem naj­
większej sensacji dziesiątej 
kolejki ekstraklasy piłki noż­
nej. W wyjazdowym meczu uo 
konał drużynę aktualnego li­
dera rozgrywek — łódzki Wi­
dzew 2:1 (0:1). Bramki dla Le 
cha strzelili: Szpakowski w
61 min. i Okoński w 75 
dla Widzewa K. Surlit 
min.

Przez 810 minut nie

mm.; 
w 32

scho-

wał on wyścig, 
nemu finiszowi 
kty na lotnych 
w początkowej

a dzięki świet 
zdobywał pun 
finiszach. Już 
fazie wyścigu

zgromadził ich taką liczbę, że 
r.a kilka okrążeń przed metą 
był pewnym swego zwycię­
stwa.

Otó końcowa klasyfikacja 
wyścigu seniorów: 1. R. Szur

kowski (Polonez — Waja FSO 
Warszawa) — 27 pkt., 2. J. 
Brzeżny (Dolmel Wrocław) — 
13 pkt., 3. T. Mytnik (Flota 
Gdynia) — 11 pkt., 4. J. Bie­
niek (RLKS Wrocław) — 11 
pkt., 5. G. Fajkowski (Dolmel 
Wrocław) — 10 pkt., 6. R. 
Szymecki (Gryf Szczecin) —9 
pkt. (wił)

dzili pokonani z boiska piłka­
rze łódzkiego Widzewa. Wszy 
scy zastanawiali się czy pobi- 
ją oni rekord krakowskiej Wis 
ły z ubiegłorocznych rozgry­
wek, a tu tymczasem przyszło 
im zasmakować goryczy poraź 
ki. Mimo iż gospodarzem poje­
dynku był Widzew, mecz roze 
grany został na boisku Włók­
niarza w Częstochowie.

Co zadecydowało o sukcesie 
lechitów? Złożyło się na to kil 
ka elementów. Po pierwsze — 
słuszna taktyka obrana przez

. trenera J. Kopę. Mimo,
rywalizacja
na 
wie,

boisku
odbywała

iż 
się

atakach. Po drugie w zespole 
łódzkim nie zagrał Zbigniew 
Boniek który jest kontuzjo­
wany i prawdopodobnie przez 
dłuższy czas nie ujrzymy go 
n? boisku. Słusznie też zauwa 
żył J. Kopa po meczu, iż zes­
pół Widzewa to solidny rze­
mieślnik, a reprezentacyjny po 
mocnik jest tym języczkiem 
u wagi, który decyduje o obli 
czu drużyny. Wreszcie zwycię­
stwo 2:1 jest chyba wynikiem 
prawie stuprocentowej sku­
teczności Lecha. Stworzyli oni 
pod bramką Burzyńskiego 3 
stuprocentowe sytuacje, z cze 
go wykorzystali . 2. Dlatego też 
stali się autorami najwięk­
szej sensacji piłkarskiej nie­
dzieli.

Po meczu trener Kopa nie 
krył swego zadowolenia. Uwa 
żal. iż zwycięstwo to w dużym 
stopniu podbuduje psychicz­
nie zespół.

Jego zdaniem końcowy suk

w
zastosował

Częstocho- 
wariant

defensywny, szukając szczęś­
cia, w szybkich kontr-

ces jest 
uważnej 
szył się 
formy u 
skiego.

wynikiem bardzo 
gry w obronie. Cie- 
również ze zwyżki 
Szewczyka i Okoń-

ANDRZEJ SZYMAŃSKI

Sukces Unii na zakończenie sezonu
Drużynowy mistrz Polski w 

Jeździe na żużlu — Stal Gorzów 
przyjechała do Leszna na ostatni 
ligowy mecz w tym sezonie w 
mocno osłabionym składzie z 3 
debiutantami. Po pierwszych pię 
ciu wyścigach wydawało się, że 
Unia odniesie kolejne, łatwe zwy 
cięstwo, bowiem prowadziła już 
13:11. '

Od VI wyścigu, kiedy młodych 
żużlowców Stali zastąpili w wal­
ce reprezentanci kraju Fabiszew­
ski i Proch, spotkanie stało się 
niezwykle emocjonujące. Praktycz 
nie do końca meczu Proch — Fabi 
szewski 1 nieoczekiwanie świetnie 
Jeżdżący Towalski toczyli • zacię­
ty i wyrównany pojedynek z Ją- 
derem, Okoniewskim, Adamcza­
kiem i Jankowskim.

Po X wyścigu przewaga gospo-

darzy zmalała do 4 punktów 
(32:28), ale na finiszu wyrównany 
zespół Unii był nieco lepszy i w 
efekcie drużyna trenera M. Spy­
chały odniosła zwycięstwo 60:48 
Sukces ten został wywalczony po 
ciężkiej walce, co dobrze świad­
czy o klasie mistrzów Polski, któ 
rzy wystąpili bez Jancarza, Rem- 
basa i Woźniaka.

Punkty dla zwycięzców zdobyli: 
Okoniewski 14, Adamczak 12, Jan 
kowski 11, Jąder 10, Turek 6, Buś 
kiewicz 4, Brodala 2 i Sterna 1;
dla pokonanych Fabiszewski
15, Proch i Kowalski po 13, Du- 
biec 4, Jazie wicz, Mazurkiewicz i
Kislinger po 1.

Najlepszy czas dnia 
zyskał w II wyścigu 
Sędziował Sałabun z 
Widzów 8 000 (jp)

72,1 sek. u- 
Okoniewski. 
Wrocławia.

Rugbyści Posnanii stracili punkty
Spory zawód sprawili wczoraj 

rugbyści Posnanii, którzy w ligo­
wym meczu przegrali z Czarny­
mi Bytom 10:19 (3:15).

punktów sytuacjach gubili 
piłkę.

oni

Piłkarze Warty nie zmarnowali szansy
Po kilku kolejnych poraż­

kach piłkarzom Warty udało 
się wywalczyć dwa punkty. Po 
konali oni Meto Jelcz Oła­
wa 3:1 (1:0). Bramki dla War­
ty zdobyli Myśliński w 58 i 85 
min. oraz Skrzypkowiak w 28 
min. Gola dla gości uzyskał 
Działo w 75 min. Sędziował 
Kubanek (Katowice). Widzów 
500. Zespoły wystąpiły w na­
stępujących składach:
Warta: Wolny, Pawlak, No­

wak, Tomkowiak, Jankowiak, 
Skrzypkowiak, Owsiany, Pomo- 
ryn, Brodowski, Myśliński, Kuch­
nie ki.

Moto Jelcz: Kałuziński, Ku 
bicki, Nowakowski (ód 83 min. 
Śliwiński) Działo, Feszczyn, Szcze 
panik, Szczepaniak, Peterek, Ko- 
lendowskj, Czepa, Rybotycki.

Przegrana 
przykrą, że 
boisku i z 
należy do

jest tym bardziej 
nastąpiła na własnym 
zespołem, który nie 
czołówki. W meczu

tym Posnania zagrała bez wiary 
w końcowy sukces. Jak zwykle, 
tardzo słabo spisywał się młyn. 
Mimo tych mankamentów, końco 
w+wynik-mógłby być inny, gdy­
by nie bardzo proste błędy, po­
pełniane przez gospodarzy. W 
trzech dogodnych do zdobycia

Bytomianie zwycięstwo zapew­
nili sobie już w pierwszej poło­
wie spotkania i choć Posnania 
po przerwie uzyskała lekką prze 
wagę, nie mogła jej udokumentc 
wać punktami. Dopiero w ostat­
nich minutach meczu po przyło­
żeniach Matuszaka i Zaorskiego
poznaniacy zmniejszyli 
porażki.

Punkty dla Posnanii 
Zaorski 6 i Matuszak 4.

rozmiary

zdobyli: 
Dla Czar

nych: Feliks 8, Januszkiewicz 7 i 
Czechowski 4. (kar)

Warciarze odnieśli zasłużo­
ne zwycięstwo, choć nie przy 
szło im ono łatwo. Rutynowa­
ny zespół gości prowadził o~ 
twartą grę i przez większą 
część spotkania miał nawet 
przewagę w polu. Poznaniacy 
atakowali głównie szybkimi 
kontratakami. Taktyka ta, dzię 
ki dobrej dyspozycji w sobot­
nim meczu Myślińskiego, przy 
niosła gospodarzom oełen suk 
ces.

Pierwszego gola uzyskał 
Skrzypkowiak, lecz duży udział 
w zdobyciu bramki miał My-

śliński, który zaatakował bę­
dącego z piłką obrońcę gości, 
odebrał mu ją i podał do sto­
jącego na wolnej pozycji 
Skrzypko wiaka. Wynik podwyż 
szył Myśliński. który dzięki 
nieudanej pułapce ofsajdowej 
obrońców Moto Jelcz znalazł 
się sam na sam z bramkarzem 
Kałuzińskim, i sytuację tę 
pewnie wykorzystał.

Mimo utraty drugiego gola 
goście nie załamali się, i na 15 
miinut przed końcem meczu 
pozostawiony bez opieki Dzia 
ło zdobył strzałem głową kon 
taktową bramkę. Sukces ten 
podziałał mobilizująco na goś­
ci, którzy zepchnęli Wartę do 
głębokiej defensywy. Kiedy 
wydawało się, że lada moment 
padnie wyrównanie, Pomoryn 
bardzo sprvtnie wypuścił w 
uliczkę Myślińskiego, a ten ula 
skim strzałem obok bramkarza 
uzyskał trzeciego gola.

Zwycięstwo w tym meczu 
było „zielonym” bardzo po­
trzebne, i być może zapocząt­
kuje ono marsz zespołu w 
górę tabeli. Formą warciarze 
jednak nie zachwycili. Wiele 
zastrzeżeń budziła gra drugiei 
linii, w której wyraźnie dał 
się odczuć brak kontuzjowa­
nego Dominiczaka. W wielu sy 
tuaciach niezbyt pewnie inter 
weniowała również obrona.

(wił)

piłka nożna
I LIGA

Odra — IKS 
Stal — Zagłębie 
Widzew — Lech 
Szombierki — Arka 
Legia — Ruch 
Wisła — Gwardia 
Śląsk — Polonia 
Katowice — Pogoń

14—91. Widzew 10 16: 4
2. Legia 10 14: 6
3. Ruch 10 13: 7
4. Wisła 10 12: 8
5. Odra 10 12: 8
6. Szombierki 10 11: 9
7. Śląsk 10 11: 9
8. Arka 10 11: 9
9. Stal 10 10:10

10. LKS 10 9:11
11. Katowice 10 9:11
12. Lech 9 8:10
13. Zagłębie 10 8:12
14. Gwardia 10 6:14
15. Pogoń 9 5:13
16. Polonia 10 3:17

II liga

GRUPA I

11—10
13—12

15—12 
18—7
16—8
19—14

9—15
12—14

9—19
10—14

4—17

Bałtyk — ROW Rybnik
Górnik — Zagłębie Lubin
Stilon — Goplania
Lechia — Olimpia 
Piast — Małapanew 
Warta — Moto-Jelcz

Zawisza — Zagłębie Wałbrzych 0:2
Gwardia — Stoczniowiec
1. Bałtyk

0:0

1:0
1:1
1:2
0:1 
1:1
3:1

2:1

2.
3.
4.
5.
6.
7.
8.
9.

10.
11.
12.
13.
14.
15.
16.

Zagł. Wałbrzych 
Lechia 
Małapanew 
Górnik 
Gwardia 
Moto-Jelcz 
ROW Rybnik 
Zawisza 
Zagłębie Lubin 
Stilon 
Stoczniowiec 
Olimpia 
Warta 
Piast 
Goplania

GRUPA

9
9
9
9 
9
9
9
9
9
9
9
9
9
9
9
9
II

Siarka — Concordia 
Ursus — Raków 
Tychy — Polonia 
Wisłoka — Cracovia 
Górnik — Resoyia 
Motor — Avia 
Radomiak — Stal 
Błękitni — Star

14:
13:

11:
10:
10:
10:
9:
9:

4
5
6
7 
8
8
8
9
9

8:10 
7:11 
7:11 
7:11 
6:12 
6:12 
5:13

12—3

17—4
12—10
12—6

7—9
13—8 
12—9

9—7 
10—10

5—13
6—17

11—17 
7—15
6—16

2:1
2:1
3:0
3:0
2:0
4:2
2:0 

przełożony

1:0

3:0
6:0
3:3
3:1

KLASA MIĘDZYWOJEWÓDZKA
GRUPA VII

Sparta -— Polonia 0:0
Arkonia — Flota 2:0
Świt — Grunwald 1:1
Mieszko — Stocźiyłowiec 3:0
Lech II — Zastay 1:0
Celuloza — Stal Stocznia 1:1
Obra — Pogoń II 0:2
1. Stal Stocznia 8 13: 3 14—4
2. Zastał 8 11: 5 16—8
3. Mieszko 8 10: 6 12—7

4. Celuloza
5. Arkonia
6. Pogoń II
7. Lech II
8. Stoczniowiec
9. Flota

10. Świt
11. Polonia Piła
12. Sparta
13. Obra
14. Grunwald

GRUPA

8
7
8
8

6
8

8
8
8
8
7

10:
8:
8:
8:

VIII

0
6
8
8

7: 5
7: 9

7: 9
7: 9
6:10
4:12
2:12

11—9
7—9 

7—10 
’8—12 
5—12 
7—21

Wybrzeże — ROW Rybnik 
Śląsk — Włókniarz 
Kolejarz — Falubaz 
Polonia — Stal Toruń

TABELA KOŃCOWA
1. Stal Gorzów
2.
3.
4.
5.

Wybrzeże
Włókniarz 
Unia 
Polonia

Piotrcovia — Włókniarz Kalisz 1:0 
Włókniarz Łódź —

6. ROW Rybnik
7. Falubaz
8. Stal Toruń
9. Kolejarz

19. Śląsk

18
18
18
18
18
18
18
13
18
18

30: 6 
23:13 
22:14 
20:16 
18:18 
18:18 
17:19 
12:24 
10:26 
10:26

58:50
57:51
56:51
61:47

+221

+182 
+ 216 
+ 18

+ 15 
—232 
—220 
—243

Włókniarz Pabianice 2:0
Stal — Pogoń 1:1 Hokej na trawie
Boruta — Ostrovia 0:0
Lech — Żyrardowianka 3:1 I LIGA
Lechia/— Wisła 2:1
Zagłębie — Start 1:2 Pocztowiec — Lech 1:1
1. Ostrovia 8 10: 6 U—5 Pocztowiec — Warta 1:0
2. Lechia 8 10: 6 9—4 AZS WSWF — Warta 3:0 W.O.
3. Wisła 8 10: 6 8—5 AZS WSWF — Lech 1:0

\4. Start 8 10: 6 16—14 Sparta — LKS Rogowo 3:3
5. Włókniarz Pab. 8 9: 7 19—10 Sparta — Stella 3:2
6. Włókniarz Łódź 8 8: 8 11—8 Start — Stella 2:2
7. Stal 7 8: 6 8—7 Start — LKS Rogowo 0:1
8. Piotrcovia 8 8: 8 6-7 mecz przerwany w 30 min.
9. Pogoń 8 8: 8 8—10 Górnik — Siemianowiczanka 1:1

10. Włókniarz Kalisz 8 6:10 9—11
11. Żyrardowianka if 6: 8 7—11 1. AZS WSWF 5 9:1 8—2
12. Zagłębie 8 6:10 7—11 2. Pocztowiec 4 6:2 9—3
13. Boruta 8 6:10 8—14 3. Lech 5 6:4 8—4
14. Lech 8 5:11 9—11 4. LKS Rogowo 5 6:4 9—8

‘ 1 5. Start 3 4-2 5—2
Żużel 6. Siemianowiczanka 4 3:5 8—10

7. Sparta 3 3:3 6—8
I LIGA 8. Stella

9. Warta ■
4 3:5
5 3:7

7—12
5—11

Unia — Stal Gorzów 60:43 10. Górnik 5 1:9 2—7


